
I sekretarz KC Partii
Pracujących Wietnamu 

przebywał w Polsce6 bm. opuścił nasz kraj I se kretarz KC PaTtii Pracujących Wietnamu De Duan, który prze bywał w Polsce na kilkudnio­wym wypoczynku. W czasie swego pobytu Le Duan odbył rozmowę z I sekretarzem KC PZPR Władysławem Gomułką. W rozmowie wzięli udział czło nek Biura Politycznego, sekre­tarz KC PZPR Zenon Kliszko i kierownik Wydziału Zagra­nicznego KC Józef Czesak. Roz mowa przebiegała w serdecznej i braterskiej atmosferze.PAP
Podpisano nowy układ 

radziecko
czechosłowackiW środę, w godzinach ran­nych, zostały zakończone na zamku praskim rozmowy i dziecko — czechosłowackie.ra-Ze strony radzieckiej w roz­mowach brali udział członko­wie radzieckiej delegacji tyjno-rządowej na czele z retarzem generalnym par- sek- KCKPZR L. Breżniewem.Ze strony czechosłowackiej w rozmowach uczestniczyła cze chosłowacka delegacja partyj- no-rządowa na czele z pierw­szym sekretarzem KC KPCz, G. Rusakiem.W godzinach przedpołudnio­wych, podpisany został na zam ku praskim nowy układ o Przy jaźni, Współpracy i Pomocy Wzajemnej między Związkiem Radzieckim i Czechosłowacką Republiką Socjalistyczną.PAP

Przed drugim „szczytem1
Rozmowy wstępne 
NRD-NRF w BonnW środę przed południem przybyła do Bonn delegacja NRD na rozmowy wstępne przed kolejnym spotkaniem na szczycie szefów rządów obu państw niemieckich. Spotkanie to odbyć się ma 21 maja w Kas sel.Delegacji zachodnioniemiec- kiej na rozmowy wstępne prze wodniczy Ulrich Sahm z fede­ralnego urzędu kanclerskiego, a delegacji NRD zastępca kie­rownika biura Rady Ministrów NRD Gerhard Schuessler.

Bahr udaje się 
ponownie do Moskwy

Rząd zachodnioniemiecki ogło­
sił we wtorek oświadczenie, w któ 
rym komunikuje o rychłym wzno 
wieniu rozmów NRF — ZSRR. Roz 
poczną się one w Moskwie w naj­
bliższy poniedziałek. W związku z 
tym do Moskwy uda się negocja­
tor zachodnioniemiecki, sekretarz 
stanu w urzędzie kanclerskim E. 
Bahr.

Przedmiotem rozmów Bahra z 
przedstawicielami rządu radziec­
kiego będzie kwestia wyrzeczenia 
się siły w stosunkach między NRF 
a ZSRR. (PAP)

Kaloty amerykańskie 
na gęsto zaludnione okręgi DRW

Zestrzelono 13 samolotów USA]
Naczelne dowództwo Wietnamskiej Armii Ludowej 

blikowało komunikat informujący, iż na terytorium 
trwają naloty amerykańskich samolotów.

opu-
DRWKomunikat, którego tekst podała agencja VNA, stwier­dza, że w ciągu pięciu dni, od

Odwołano posiedzenie 
konferencji paryskiej
Sześćdziesiąte szóste posiedzenie 

konferencji paryskiej w sprawie 
Wietnamu zostało odwołane wobec 
decyzji przedstawicieli rządu DRW 
i Tymczasowego Rewolucyjnego 
Rządu Wietnamu Południowego 
wstrzymania się od udziału w 
tym posiedzeniu, które miało się 
odbyć w środę. Nastąpiło to na 
znak protestu przeciwko amery­
kańskim rajdom powietrznym nad 
DRW i rozciągnięciu agresji ame­
rykańskiej na Kambodżę, czyli w 
konsekwencji na cały Półwysep 
Indpchiński. Oświadczenia tej tre­
ści złożyli rzecznicy delegacji obu 
Wspomnianych rządów. Obie dele 
gacje zaproponowały przeniesienie 
66 posiedzenia na dzień 14 maja.
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WIELKOPOLSKI
25~Łada wyzwolenia Wrocławia

7 maja 1945 roku skapitulowały wojska hitlerowskie okrążone 
we Wrocławiu. Powróci! on do Polski jako jedno z najwięk­
szych pobojowisk II wojny światowej. Prawie trzy czwarte do­
mów mieszkalnych i zakładów przemysłowych leżało w gru­
zach. Kilometrami ciągnęły się rzędy wypalonych domów. 
Jeszcze przez wiele miesięcy roku 1945 wśród ruin wybuchały 
miny i pociski. A więc po zakończeniu działań wojennych gi­
nęli ludzie, którzy przybyli tu z całego kraju: repratrianci ze 
Związku Radzieckiego, bezdomni mieszkańcy Warszawy, więź­

niowie hitlerowskich obozów koncentracyjnych.
Jut 10 czerwca 1945 roku zaczął wychodzić we Wrocławiu ty­
godnik „Nasz Wrocław", w sierpniu rozpoczęły działalność 
Uniwersytet i Politechnika, w miesiąc potem uruchomiono 

8 szkół.
Czym stał się Wrocław dziśł
Jest trzecim w Polsce ośrodkiem naukowym I akademickim, 
chlubi się przemysłem, który odgrywa ważną rolę w krajowej 
produkcji, znany jest nie tylko w kraju z ożywionego życia 
teatralnego (Grotowski, Tomaszewski, Skuszanka), tu mieści się 
Ossolineum. We Wrocławiu rośnie już drugie pokolenie mło­
dych, którzy urodzili się w przywróconym do życia mieście.

Zagony pancerne USA w Kambodży

Walki na sześciu frontach
Amerykańskie dowództwo w Sajgonie zakomunikowało 

o zdobyciu w środę przez amerykańską kolumnę pancerną 
miasta Snuol w Kambodży oraz o utworzeniu dwóch dal­
szych frontów walk, które zwiększyły się obecnie do sześciu.

Wznowienie spotkań 
w ramach SALTPo sześciodniowej przerwie, wznowione zostały w środę w Wiedniu radziecko-amerykań- skie rokowania dotyczące za­hamowania wyścigu zbrojeń strategicznych.Obrady toczyły się tym ra­zem w gmachu ambasady USA. (PAP)

1 do 5 maja, samoloty rykańskie dokonywały i tów na gęsto zaludnione gi i obiekty o znaczeniu podarczym.Samoloty amerykańskie 
ame- nalo- okrę gos-zrzucały bomby zapalające, bom­by z opóźnionym zapłonem, bomby kulkowe oraz wy­strzeliły wiele rakiet. W cza­sie nalotów zginęło i zostało rannych wiele osób cywilnych.Obrona przeciwlotnicza ze­strzeliła 13 amerykańskich sa molotów. (PAP)

Oświadczenie Biura 
Politycznego FPK

Biuro Polityczne Francuskiej Par 
tii Komunistycznej powzięło u- 
chwałę w sprawie przeprowadze­
nia konsultacji z zainteresowany­
mi partiami komunistycznymi, aby 
omówić problem wspólnych akcji 
przeciw-ko agresji USA w fndoehi

Relacjonując zajęcie Snuol przez kolumnę amerykańskich czołgów, korespondent agencji AP, Petr Arnett pisze, iż mia­sto to zostało w 90 procentach zniszczone przez bombowce. Czołgiści amerykańscy zerwali kambodżańskie flagi, jakie tam jeszcze zostały i zrabowali kil­ka ocalałych sklepów. Miasto jest zupełnie wyludnione — na potkano jedynie zwęglone zwło ki przez napalm, m. in. dwu mężczyzn oraz kobiety i małej dziewczynki.
Korespondent pisze, iż obecnie 

istnieje w Kambodży sześć nastę­
pujących frontów walki:

— najdalej wysunięty na północ 
jest front leżący 80 km na zachód 
od Pleiku;

— na południowy zachód od tego 
frontu w rejonie tzw. „kaczego 
dziobu” utworzono w środę trzy 
inne fronty;

— piąty front powstał 80 km na 
południowy-zachód;

— szóstym jest front najdalej wy 
sunięty na południe, który ustano

Dokończenie na str. 2
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Nowy spisek w Boliwii
We wtorek rząd Boliwii podał 

do wiadomości, że wykryto i u- 
daremniono nowy spisek przeciw 
ko rządowi generała Alfredo 
Ovando Candia.

Minister spraw wewnętrznych, 
Juan Ayoroa Ahoroa stwierdził, że 
zamach przygotowywali członko­
wie partii Rewolucyjny Ruch Zwo 
lenników Paz Estenssoro, bjdege 
prezydenta Brazylii, który obec­
nie przebywa na wygnaniu w 
Peru.

Zamach
na ambasadę USA

W środę rano budynek amba­
sady7 amerykańskiej, położony w 
centrum Londynu na Grosvenor 
Sguare obrzucono butelkami z 
płynem zapalającym. Wybuchł

Z obrad Plenum KW PZPR

Wykonać tegoroczne zadania
dobrze przygotować nową pięciolatką

Zadania gospodarcze 1970 roku w świetle uchwal partii 
były przedmiotem wczorajszego plenarnego posiedzenia Ko­
mitetu Wojewódzkiego PZPR w Poznaniu. Na obrady, któ­
rym przewodniczył I sekretarz KW w Poznaniu Kazi­
mierz Barcikowski złożyły się: referat, dyskusja oraz podję­
cie uchwały w sprawie zabezpieczenia wykonania zadań go­
spodarczych w 1970 roku w Wielkopolsce.Wygłaszając referat Egzeku­tywy sekretarz KW Jerzy Gawrysiak omówił na wstępie niektóre problemy bieżącej pięciolatki, z podkreśleniem osiągnięć naszego regionu. Do

Zakończenie 
zjazdu pisarzyPowzięciem uchwał i rezo­lucji — zakończył obrady w Zielonej Górze XIII Zjazd Pi sarzy Ziem Zachodnich i Pół nocnych. Pisarze z zadowole­niem przyjęli wniosek olsztyń skiego środowiska literackie­go i gospodarzy ziemi olsztyń skiej, by następny zjazd zor­ganizowany został — w związ ku z rokiem kopernikowskim — w Olsztynie. W powziętej rezolucji, pisarze reprezentu­jący wszystkie ośrodki lite­rackie kraju, podkreślają, iż środowiska twórcze, które w minionym ćwierćwieczu pow­stały i rozwinęły się we wszy stkich regionach polskiego za chodu i północy zapisały wie le pięknych kart w księdze narodowej kultury. Stanowią one obecnie aktywne ogniska ruchu artystycznego i umysło wego, a ich dorobek jest waż nym elementem świadomości narodowej.

„Na wszystkich dotychczaso­
wych zjazdach pisarzy ziem za- 
chodnich i północnych głosi
tekst rezolucji — określaliśmy na 
sze stanowisko wobec rewizjoni- 
stycznych, nacjonalistycznych
tendencji w NRF. Podstawowym 
kryterium tej oceny była i pozo- 
staje sprawa uznania przez to 
państwo naszej zachodniej grani 
cy za niepodważalną i ostatecz­
ną”. (PAP)

Sztafety zwycięstwa 
zdążają w kierunku 

WrocławiaJuż tylko cztery etapy dzie­lą zdążające z Chełma Lubel­skiego i Kołobrzegu sztafety zwycięstwa i wolności od ce­lu ich podróży — Wrocławia. Owacyjnie witani przez miej­scowe społeczeństwo cy sztafet przyjmują o realizacji czynów twa. Na trasie swej 
uczestni- meldunkizwycięs- wędrów-ki składają wieńce i wiązan­ki kwiatów w miejscach mę­czeństwa. na mogiłach bojow­ników o dzisiejszą — wolną i silną Polskę; w 25-lecie wiel- oddająkiego zwycięstwahołd w imieniu nas wszyst­kich. (PAPi

pożar, który wkrótce zlikwidowa 
no.

Policja prowadzi dochodzenie w
wykrycia sprawcówcelu 

chu.
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Podróż Scheela
W

dniową podróż po krajach Azji,
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środę tidaje się w dziesięcio-
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boński minister spraw zagranicz­
nych — Walter Scheel. Jest to 
już druga tego rodzaju podróż sze 
fa zachodnioniemieckiego MSZ. 
Scheel odwiedzi Indonezję, Malaj 
zję, Japonię i Koreę Południo­
wą.
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nich należy między innymi wyższa o 14,6 mld zł niż plano­wana produkcja globalna, wy­sokie średnioroczne tempo przyrostu produkcji oraz odda­nie do eksploatacji licznych obiektów przemysłowych, jak Huta Aluminium, elektrownia Pątnów, pierwszy etap Odlew­ni Żeliwa w Śremie czy Fa­bryka Materiałów Ściernych w Kole. Zbudowano 127 tys. izb mieszkalnych, wzrosło zatrud­nienie i płace, wzrosła kon­sumpcja towarów i usług.Tym bezspornym osiągnię­ciom towarzyszyło jednak spo­ro niedomagań. a wśród nich stosunkowo niski wzrost spo­łecznej wydajności pracy i nie pełne wykorzystanie majątku trwałego, a zatem i niska efek tywność zangażowanych środ-
• Kluczowe problemy międzynarodowe
® Stosunki polsko-francuskie

Konferencja prasowa ministra 
Jędrychowskiego w Paryżu

W trzecim dniu oficjalnej wizyty we Francji min. spraw za­
granicznych Stefan Jędrychowski spotkał się z przedstawicie-
lam i prasy francuskiej i światowej. Po oświadczeniu wstęp­
nym odpowiadał na dziesiątki pytań dotyczących -
dwustronnych stosunków polsko-francuskich, jak 
wych problemów międzynarodowych.

zarówno 
i kluczo-W godzinach przedpołudnio­wych minister Jędrychowski zwiedził elektrownię w Saint Ouen. Po południu złożył wizy ty min. gospodarki i finansów Giscard d’Estaing i min. d/s rozwoju przemysłu i badań naukowych Francois Ortolie- mu.Cała prasa francuska przync si obszerne relacje z pobytu we Francji ministra spraw za­granicznych PRL Stefana Ję- drychowskiego. Wizycie tej po święcają także wiele francuskie rozgłośnie i stacje telewizyjne.

„Figaro” pisze, że w 

miejsca radiowi
tematyce

rozmów dominowały problemy Eu 
ropy i jej bezpieczeństwa, choć po 
ruszono oczywiście również spra­
wy związane z konfliktem na Bli­
skim Wschodzie i z kryzysem na 
Dalekim Wschodzie. W środę ten­
że dziennik podkreślał, że na wtór 
kowym posiedzeniu roboczym mó­
wiono najdłużej o stosunkach dwu 
stronnych francusko-polskich.„Aurorę" podkreśla, że za­równo Chaban-Delmas jak i Schumann udadzą się do Pol­ski przed końcem tego roku. Podczas wizyty minister Ste­fan Jędrychowski i minister
Próba nuklearna w USA

Amerykańska Komisja 
Atomowej komunikuje, 
wtorek dokonano w USA, 
ligonie stanu Nevada, 17 

Energii 
że we 
na po-

roku podziemnego wybuchu 
klearncgo. Ładunek użyty 
czas tego eksperymentu miał 
20 kiloton, czyli 20 tysięcy 
TNT.

tym 
nu- 

pod- 
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Manewry zakończone

Agencja TASS informuje, iż za
kończyły się manewry radziec­
kiej marynarki wojennej, prze­
prowadzone pod kryptonimem 
„Ocean”. Załogi okrętów i samo­
lotów oraz sztaby wykazały wy­
soki poziom wyszkolenia w dzia­
łaniach bojowych i wysoki sto­
pień gotowości obrony ojczyzny. 

ków materialnych. Pojawiły się napięcia w dziedzinie reali­zacji inwestycji, w zaopatrzę- niu i kooperacji oraz w porcie.Obecnie, generalnie biorąc. najważniejszymi 
trans-rzecz zada-niami są: zabezpieczenie wy­

konania planowych zadań 
zgodnie z przyjętymi wskaźni­
kami i relacjami ekonomicz-

Dokończenie na str. 2

Polska delegacja 
partyjno-rządowa 
udała się do PragiNa obchody 25 rocznicy wyzwolenia Czechosłowacji, udała się w środę do Pragi polska delegacja partyjno- rządowa: I sekretarz KC PZPR, Władysław Gomdłka i prezes Rady Ministrów Jó zef Cyrankiewicz. (PAP)

francuski Maurice Schumannomówili zagadnienia ekono­miczne oraz sprawy europej­skie i azjatyckie. Relacja „Au­roro" o rozmowach polsko-fran cuskich nosi tytuł „Punkty zbieżne". (PAP)
Polska Irlandia

2:1 (2:0)
Sprawozdanie zamieszcza­

my na str. 5.

Krzyż Grunwaldu 
dla KielecczyznyW Kielcach odbyła się sesja Wojewódzkiej Rady Narodowej związana z aktem nadania Kielecczyźnie i jej mieszkań­com najwyższego polskiego od znaczenia bojowego — Orderu Krzyża Grunwaldu I klasy. W sesji uczestniczył Mieczysław Moczar. Zabierając głos pod­czas uroczystości powiedział on m. in.Jak głęboko sięga historycz­ny i literacki zapis, pamięć po koleń już odeszłych, a zwłasz­cza pamięć pokoleń obecnego stulecia, lud Kielecczyzny raz po raz dokumentował umiłowa nie ojczyzny, patriotyzm.PAP

Zmiana miejsca 
lądowania „Anollo 14“

Naukowcy z NASA proponują 
zmianę programu lotu „Apollo 14” 
tak, aby wyprawa ta wylądowała 
w rejonie Fra Mauro, który był 
celem nieudanej wyprawy „Apol­
lo 13”. Załoga „Apollo 14” trenuje 
intensywnie, przygotowując się do 
lotu, który ma rozpocząć się na po 
czątku października br. Zmiana 
miejsca lądowania została zapropo 
nowiu pruez doradcze ciało tkła 
da iacr się z naukowców.



Walki Po dramatycznych wydarzeniach w Kent 7 udanych operacji 5500 młodzieży
na sześciu frontach

Dokończenie ze str 1 

wiono jako pierwszy przed tygod­
niem.

W Sajgonie podano, że w dotych 
czasowych operacjach w Kambo­
dży zginęło 17 wojskowych amery­
kańskich, a 61 odniosło rany. Stra 
ty wojsk sajgońskich sięgają 170 
zabitych i 650 rannych. Podano tak 
że iż w czasie walk zabito na te­
renie Kambodży ponad 2500 osób.W walkach na terenie Kam­bodży uczestniczy, według in­formacji agencji amerykań­skich, ponad 50 tys. wojsko­wych USA i żołnierzy sajgoń­skich.

PROTESTY NA CAŁYM 
SWIECIE

Agencja CTK opublikowała oś­
wiadczenie rządu CSRS w związ­
ku z nowymi agresywnymi akta­
mi rządu USA wobec narodów In 
dochin. Oświadczenie stwierdza 
m. in., iż naród czechosłowacki z 
głębokim oburzeniem przyjął wia­
domość o nowych agresywnych 
aktach rządu USA.

Minister spraw zagranicznych 
Włoch, Aldo Moro, oświadczył w 
związku z wtargnięciem USA na 
terytorium Kambodży, iż rząd wło 
ski „nie może nie podkreślić, iż 
akcje wojskowe tego typu wywo­
łują głębokie zaniepokojenie”. 
Wskazał on na związane z tymi 
akcjami niebezpieczeństwo rozsze­
rzenia wojny i związanych z tym 
możliwych komplikacji politycz­
nych. Aldo Moro wygłosił to oś­
wiadczenie w odpowiedzi na inter 
pelację w senacie.

UZNANIE RZĄDU
JEDNOŚCI NARODOWEJSyria postanowiła uznać rząd jedności narodowej Kam­bodży utworzony przez księcia Norodoma Sihanouka.Rząd ten uznała także Kuba.PAP

Jak rozbrojono 
Straussa

Ukazujący się w Bonn 
dziennik „Bonner Rund­
schau” przynosi w ostatnim 
numerze interesujące szczegó­
ły na temat tego, jak odbie­
rano broń przewodniczącemu 
bawarskiej partii CSU — Frań 
zowi Joseforoi Straussowi — 
podczas jego ostatniej podró 
ży samolotem z Duesseldorfu 
do Amsterdamu. Jak infor­
muje dziennik — od czasu, kie 
dy „nasiliły się pod adresem 
Straussa i jego rodziny po­
gróżki nosi on stale przy so­
bie rewolwer, ponieważ wła­
dze policyjne Monachium po­
radziły mu aby zaopatrzył się 
w broń. Kiedy w ub. piątek 
przewodniczący CSU wcho­
dził na pokład samolotu 
„Boening 737”,_ stewardessa 
stojąca przy drzwiach oświad 
czyła zdecydowanie: „Panie 
Strauss, pan ma przy sobie 
broń. Proszę niech mi pan 
odda pistolet”. Polityk bawar­
ski, zaskoczony przede wszy­
stkim faktem, iż stewardessa 
wie, że posiada broń, bez sło 
wa podporządkował się jej 
wezwaniu. Dopiero po chwili 
zażądał od kapitana samolotu 
wyjaśnienia, na jakiej podsta 
wie został pozbawiony rewol­
weru. M usiał jednak tym ra­
zem zadowolić się krótkim 
stwierdzeniem, że kapitan, 
który wydał takie polecenie, 
działa na podstawie ogólnie 
obowiązujących przepisów.

„Bonner Rundschau”, poda- 
je, iż Strauss ocenił ten incy­
dent jako „dowód uprawia­
nej przeciwko niemu nagon­
ki”. Pistolet marki „Walther” 
kaliber 6,35 mm został Straus­
sowi zwrócony na krótko 
przed zakończeniem lotu.

PAP
........... humor I satyra

ną w głąb terytorium Kambo­dży więcej niż na odległość 35 km, i że wycofają się „przed 30 czerwca". Te zapewnienia przyjmowane są jednak z więk szym lub mniejszym sceptycyz mem.
Na froncie ekonomiczno-finanso 

wym USA panuje duża niepew­
ność. Od szeregu dni trwa spadek 
kursów na Wall Street. Kryzys zda 
je się być najpoważniejszy od cza­
su wielkiej depresji z 1929 roku. 
Mnożą się pogłoski o możliwości 
bankructw różnych przedsię­
biorstw. Zachodzi obawa, że w ra 
zie niepomyślnego obrotu wyda­
rzeń w Kambodży, albo nowej je­
szcze większej fali demonstracji 
antywojnennych zachwiać się mo 
że gruntownie zaufanie do stabil­
ności gospodarki amerykańskiej, 
co w rezultacie spowodowałoby 
już prawdziwą panikę na giełdzie.Tymczasem trwa wzburze­nie na wyższych uczelniach i

Wielkopolanie laureatami 
konkursu „Ossolineum"Wydawnictwo Ossolineum wspólnie z Prezydium ' WRN we Wrocławiu i wrocławski oddział Związku Literatów Polskich ogłosiły przed dwoma laty konkurs na powieść, opo wiadanie lub reportaż — po­święcone tematyce ziem za­chodnich i północnych. Na konkurs napłynęło ponad 60 prac autorów z całego kraju.
Cztery równorzędne nagrody 

pierwsze za powieść lub zbiór 
opowiadań przyznano: Zdzisławo­
wi Morawskiemu z Gorzowa za 
powieść pt. „Nie słuchajcie Aloj 

^ego Kotwy”: Witoldowi Zegalskie 
mu z Poznania za powieść pt. 
„Takie zwykłe lato”; Emilii Ku­
na wicz z Wrocławia za powieść 
pt. „Splątana przędza”; Stefano­
wi Maciejewskiemu z Krakowa 
za tom opowiadań pt. „Niwy pod 
Cyckenbergen”. (PAP)

Prezydent Zambii 
z wizytą w JugosławiiW środę do Belgradu z ofi­cjalną przyjacielską wizytą przybył prezydent Zambii — Kaunda. Jego pobyt w Jugo­sławii potrwa 6 dni.

Dzisiełsry tnłormocyim
^oracował Jerzy Walasek.

Antywojenna rewolta
na oczehiach amerykańskich

Jak wynika z relacji agencyjnych, prezydent Nixon, w cza­
sie gdy amerykańskie siły zbrojne interweniują w Kambodży, 
otwierając tam coraz to nowe fronty, znajduje się w kraju 
w obliczu trzech frontów wewnętrznych: w Kongresie, na 
Wall Street i w wyższych uczelniach.to nie tylko wśród młodzieży, lecz również w gronie profeso­rów. Ogólnokrajowe stowarzy­szenie wykładowców uniwersy teckich, liczące 85 tysięcy człon
Co się tyczy Kongresu — to Nixon stara się ułagodzić kry­tykę przez szafowanie obietni­cami, że w każdym, razie woj­ska amerykańskie nie przenik­

W Stanach Zjednoczonych w dalszym ciągu trwają demonstracje 
studentów protestujących przeciwko amerykańskiej interwencji 
zbrojnej w Kambodży. Są one krwawo tłumione przez policję 
i Gwardię Narodową. Na zdjęciu: brutalna akcja policji na uni­

wersytecie w Madison.
CAF — AP — telefotoków, zapowiedziało, że zbada dramatyczne wydarzenia w o- środku uniwersyteckim Kent. Na uniwersytecie Princeton za wieszono wykłady na znak protestu przeciwko interwencji w Kambodży.Studenci wydziału prawa na uniwersytecie Columbia zapo­wiedzieli strajk aż do końca ro ku akademickiego, na znak protestu przeciwko rozszerza- rzaniu wojny w Indochinach. W Austin (Texas) odbyła się we wtorek demonstracja wielu setek młodzieży z miejscowego ośrodka uniwersyteckiego prze ciwko wojnie. Policja użyła ga zów łzawiących i aresztowała szereg osób. Około 2 i pół tysią ca urzędników miejskich w Nowym Jorku podpisało pety­cję protestującą przeciwko po lityce administracji w Azji po łudniowo-wschodniej i brutal­nemu postępowaniu policji i gwardii narodowej w ośrodku uniwersyteckim Kent. (PAP)

Z obrad W PIPO
Dokończenie ze str. 7

nymi na ten rok oraz dobre 
przygotowanie warunków orga 
nizacyjnych, technicznych i 
ekonomicznych dla nowej 
pięciolatki. Chodzi tu także o tworzenie powszechnie sprzy­jającego klimatu dla wciela­nia od samego początku no­wego planu pięcioletniego, za­sad intensywnego rozwoju we wszystkich działach gospodarki w Wielkopolsce.Oceniwszy aktualną sytua­cję gospodarczą naszego regio­nu na tle licznych problemów społecznych, ekonomicznych i technicznych Jerzy Gawrysiak powiedział następnie, że do podstawowych zadań prze­mysłu w br. należą:▲ Zapewnienie wzrostu wy­dajności pracy głównie przez poprawę organizacji i dyscyp­liny pracy oraz struktury za­trudnienia;▲ Prowadzenie oszczędnej gospodarki materiałowo-surow cowe j;▲ Konsekwentne wdrażanie postępu technicznego i tech­nologicznego oraz poprawa jakości produkcji;

A Dalsza aktywizacja pro­dukcji eksportowej.
„Szczególnie ważne zadania 

czekają nas w dziedzinie 
wzrostu społecznej wydajności 
pracy. Ona to bowiem w osta­
tecznym rachunku decyduje o 
wielkości dochodu narodowe­
go, o rozwoju kraju i społe­
czeństwa. Bez dynamicznego 
wzrostu wydajności pracy nie 
można mówić o gospodarce in­
tensywnej”.Niezbędne jest więc syste­matyczne poprawianie dyscyp­liny pracy, lepsze wykorzysta­nie czasu pracy i likwidowa­nie przestojów produkcyjnych oraz przeciwdziałanie różnego rodzaju absencji. Więcej też uwagi trzeba poświęcać orga­nizacji pracy, do czego między innymi zobowiązywała już uchwała VII Plenum KC.

Sukcesy palestyńskich 
sił wyzwoleńczychKomunikat dowództwa pale­styńskiej walki zbrojnej stwierdza, że od niedzieli do wtorku komandosi Al-Assifa, Ludowych Sił Wyzwolenia i As-Sajka przeprowadzili 7 u- danych operacji w północnej i południowej części doliny Jordanu oraz w Gazie. Party­zanci zniszczyli 3 izraelskie pojazdy wojskowe, wiele waż nych urządzeń nieprzyjaciel­skich, a także zabili i raniliI wielu żołnierzy.I Komandosi Ludowego Fron­tu Wyzwolenia Palestyny wy wołali wielki pożar w zakła­dach tekstylnych w pobliżu Tel Awiwu oraz w fabryce samochodów „Ford Boni” w Haszironie.Rzecznik wojskowy w Am- manie podał do wiadomości, że we wtorek grupa myśliw­ców izraelskich zaatakowała drogę w pobliżu Szuny w pół nocnej części doliny Jordanu, ostrzeliwując ją rakietami o- raz z broni maszynowej. 4 cy­wilów zostało rannych oraz zniszczone zostały 2 samocho­dy. (PAP)

Tygodnik „Spiegel" 
o granicy na Odrze i Nysie

Ostatni numer tygodnika zachodnioniemieckiego „Spiegel” 
przynosi wiele materiałów poświęconych sprawie polskiej 
granicy zachodniej — jednemu z problemów, wokół których 
koncentruje się uwaga opinii publicznej NRF.„Spiegel” w obszernym arty­kule redakcyjnym kreśli his­torię tego problemu od cza­sów Adenauera do dnia dzi­siejszego. Pismo przypomina nieodwracalne fakty, jak od­budowę ziem zachodnich Pol­ski oraz ich całkowitą inte­grację z narodem i państwem polskim. W roku 1950 Polska i NRD podpisały Układ Zgo­rzelecki, a w roku 1969 zary­sowuje się szansa zawarcia po dobnego układu z NRF.Tygodnik zwraca uwagę na zmianę nastrojów w NRF. Dziś większość społeczeństwa w NRF wypowiada się za u- znaniem granicy na Odrze i Nysie. Dzieje się tak mimo że od 25 lat wychowywano mło­dzież i dorosłych w duchu od­wetu i zimnej wojny. Zludze-

Sprawna rytmiczna praca w szerokim, kompleksowym uję­ciu to niewykorzystane źródło wzrostu wydajności pracy i produkcji, oszczędności etato­wych, ładu w przedsiębior­stwie itp.Niezawodnie duży wpływ na sprawną realizację zadań 1970 roku może mieć gospodar ka materiałowo-surowcowa, zwłaszcza, że w strukturze ko sztów wytwarzania udział ma teriałów wynosi ponad 60 proc., a niekiedy nawet 80 — 90 proc. Tymczasem nie brak przykładów marnotrawstwa materiałowego, niefrasobliwe­go dysponowania surowcem importowanym czy wreszcie braku nadzoru, prowadzącego wprost do strat wskutek kra­dzieży.Oddzielne zagadnienie, to postęp techniczny, unowocześ nianie wyrobów, podnoszenie ich standardu, co ma ogromny wpływ zarówno na zaspokoje­nie potrzeb rynku jak i eks­portu.Realizując zadania te na­leży stale podnosić i umac­niać dyscyplinę technologiczną oraz kulturę pracy. Wiąże się z tym konsekwentna realiza­cja uchwały IV Plenum KC w sprawie rozwoju i zadań za piecza naukowo-badawczego przemysłu. Winna postępować dalsza systematyczna koncen­tracja i integracja kadry na­ukowo-badawczej i technicz­nej oraz intensyfikacja ich pracy wokół tematów dla gos­podarki najważniejszych.
, i W dalszym ciągu swego wy stanienia Jerzy Gawrysiak o- mówił zadania w dziedzinie eksportu, podkreślając szcze­gólnie problemy aktywizacji produkcji eksportowej przezna czonej dla krajów kapitali­stycznych.W procesie porządkowania gosnodarki narodowej bardzo ważnym problemem jest tak­że poprawa wyników finan-

bidzie pracowało w hufcach
Dobiegają końca przygotowania do ochotniczych hufców 

pracy ZMS i ZMW. Zapewniono bazę dla 220 hufców w któ­
rych pracować będzie 5 500 osób. Najwięcej, bo 3 5 m.o 
dzieży będzie pracowało w rolnictwie, ponad 1000 w leśnic­
twie.Po raz pierwszy zorganizowa ny zostanie hufiec drogowy z uczniów szkół zawodowych od powiedniej specjalności. Rów­nież specjalistyczny będzie hu­fiec budowlany. Wbrew zapo­trzebowaniom na pracowni­ków budowlanych, zabezpieczo no tylko 650 miejsc a to dlate go' że Zjednoczenie Budownic­twa Rolnego i Państwowe Zjednoczenie Budownictwa nie wykazały zbytniego zaintereso­wania hufcami.
Po raz pierwszy w tym roku za 

deklarowały udział w hufcach 
wszystkie, z wyjątkiem LO nr IV, 
poznańskie licea ogólnokształcące. 
Mniejszym zainteresowaniem niż 
młodzież darzą hufce dyrektorzy 
szkół, którym Kuratorium powie­
rzyło typowanie komendantów. 
Komenda Wojewódzka OHP napo 
tyka na duże trudności w zabez­
pieczeniu kadry kierowniczej. W 
Technikum Ekonomicznym w Poz 
naniu ani jeden nauczyciel nie 
wyraził chęci towarzyszenia mło­
dzieży. Do wyjątków należą Tech-

nia, że uda się zmienić wyniki drugiej wojny światowej, roz-, wiały się całkowicie.Polityka Brandta — zda­niem tygodnika oznacza poło­żenie kresu iluzjom. Jednakże pismo zwraca uwagę, że rów­nież w łonie SPD i FDP znaj­dują się przeciwnicy „rezy­gnacji z ziem wschodnich”.Tygodnik snuje rozważania na temat ewentualności uzna­nia zachodniej granicy Polski i perspektyw ratyfikowania aktu prawnego w tej sprawie. „Spiegel” uważa, że w wypad­ku odrzucenia przez Bundes­tag ratyfikacji takiego poro­zumienia, Brandt może spowo dować rozwiązanie parlamentu i nowe wybory, co oznacza od wołanie się do referendum powszechnego. (PAP) 
sowych przedsiębiorstw. Wprawdzie ogólne rezultaty w tej dziedzinie są zadowalają­ce, to jednak w przypadku licznych przedsiębiorstw do­strzega się złą gospodarkę fi­nansową, co znajduje wyraz w stratach. Źródeł tych strat jest często wiele, jak choćby nadmierne koszty, kary umów ne, nierentowna produkcja. Trzeba stan taki zlikwidować, jeśli się chce mówić o gospo­darce intensywnej.Kończąc swoje wystąpienie zadaniami dla organizacji i instancji partyjnych sekre­tarz KW powiedział:„Z doświadczenia wiemy, że wielkopolska organizacja partyjna zawsze wychodziła zwycięsko z kampanii politycz nych i gospodarczych. Jeste­śmy przekonani, że i tym ra­zem nasz wspólny wysiłek o pomyślne zamknięcie 5-latki uwieńczony zostanie sukce­sem.

W dyskusji mówiono m. in. o 
przeszkodach w realizacji tego­
rocznego planu i poszukiwano 
sposobów ich likwidacji. Wiele 
miejsca zajęły np. zagadnienia 
dyscypliny pracy. Dostrzega się 
bowiem znaczny wzrost absencji 
nieusprawiedliwionej oraz liczby 
godzin przestojów produkcyjnych. 
Niezwykle niepokojąca jest ilość 
zwolnień lekarskich, które w bar 
dzo wielu przypadkach są ni­
czym nie uzasadnione, są wyni­
kiem nadmiernegty' liberalizmu 
służby zdrowia. Podkreślano, że 
niezbędne jest zaostrzenie kryte­
riów dyscypliny społecznej żarów 
no wobec pracowników jak i le­
karzy. \ ,

Dla podniesienia) dyscypliny po 
trzebna jest jednak — podkreśla­
no— powszechna mobilizacja, po­
wszechne działanie na rzecz pod 
noszenia szacunku dla pracy i peł 
nionych funkcji.Innym problemem powta­rzającym się w dyskusji był ) postęp techniczny. Niedomaga nia w tej dziedzinie dostrze­gano m. in. w niesprawnej kooperacji, zwłaszcza specjali stycznej. Zarządzenia w tych sprawach są permanentnie nie przestrzegane. Wiele też kło­potów nastręcza niesumienna praca przedsiębiorstw budow- 

nikum Mechaniczne w Pleszewie i 
LO w Pile, z których komendanta 
mi będą dyrektorzy szkół. Wzo­
rem ubiegłego roku zorganizowane 
zostaną też hufce dla młodzieży 
niepracującej i studentów star­
szych lat studiów. Zgłoszenia tych 
ostatnich przyjmują rady uczelnia 
ne ZSP i ZMS.Komenda Wojewódzka OHP powołała sztab akcji „Lato , który będzie czuwał nad pra­widłowym przebiegiem pracy w hufcach. Zabezpieczono dosta­wy handlowe, kwatery, odzież roboczą. W akcji „Lato” ucze­stniczyć będą miejscowe zarzą dy ZMS, ZMW, 3BoWiD-u.(bg)
Współpraca prezydiów 

rad z ogniwami 
związków zawodowychW ub. wtorek w Prezydium Wojewódzkiej Rady Narodo­wej w Poznaniu odbyła się na rada sekretarzy prezydiów PRN i przewodniczących po­wiatowych komisji Związków Zawodowych. Na podstawie u- stalonych uprzednio wytycz­nych Prezydium WRN, Rady Narodowej m. Poznania i Woje wódzkiej Komisji Związków Zawodowych omawiano możli wości i kierunki współdziała­nia powiatowych instancji i o- gniw związkowych z radami narodowymi i ich organami.

Współpraca ta winna przejawiać 
się przecie wszystkim w ustalaniu 
wspólnych programów działania, 
głównie w zakresie poprawy wa­
runków pracy i socjalno-bytowych 
załóg, inicjowaniu i rozwijaniu 
różnych form kontroli społecznej, 
ustalaniu założeń i projektów pla­
nów gospodarczych i budżetu oraz 
konsultowaniu projektów ważniej­
szych uchwał i zarządzeń prezy­
diów rad.Obecny na naradzie sekre­tarz CRŹZ, Wiesław Kos, wy­soko ocenił inicjatywę władz województwa poznańskiego, pierwszego w kraju, które kom pleksowo rozwiązuje sprawy współpracy Związków Zawo­dowych z terenowymi organa­mi władzy, (kp) 
lanych, które nie dotrzymują terminów zakończenia bu­dów. Tylko część tych nie­dociągnięć można usprawie­dliwić.

Jednym z tematów były rów­
nież problemy finansowe. Podkre 
ślano konieczność porządkowania 
finansów w przedsiębiorstwach 
zwracając szczególną uwagę na 
koszty produkcji i ich obniżkę, 
na nieuzasadnione straty, kary u- 
mowne itp. Są jeszcze przedsię­
biorstwa nierentowne i wykazu­
jące od lat nie malejące straty.Dyskusję podsumował I se­kretarz KW — Kazimierz Bar cikowski. Podkreślając ko­nieczność intensyfikacji gos­podarowania zwrócił on u- wagę na potrzebę lepszego wykorzystania wiedzy na po­żytek produkcji, wprowadza­nia lepszej organizacji oraz dyscypliny pracy. Zaplecze techniczne musi być przedmio tern stałej uwagi instancji i organizacji partyjnych. Trze­ba stwarzać dobre warunki pracy, ale też wymagać i kon sekwentnie egzekwować wy­tyczone mu obowiązki.Pamiętając o postępie tech­nicznym nie wolno zapominać o organizacji pracy, która wa­runku jó sprawność wykony­wanych zadań gospodarczych.Trzeba przede wszystkim sprawdzić, co robią komórki organizacji pracy, jakie kwa­lifikacje mają pracujący w nich ludzie i czy gwarantują oni postęp organizacyjny. Z tymi zagadnieniami wiąże się sprawa dyscypliny społecznej, którą należy rozumieć bardzo szeroko, jako sumienne wypeł nianie obowiązków służbo­wych i obywatelskich. A więc wymagania w tej dziedzinie dotyczą wszystkich ludzi pra­cy, na wszystkich stanowi­skach produkcyjnych i admi­nistracyjnych.

W dyskusji udział wzięli: Ka­
zimierz Buchert, Franciszek 
Adamkiewicz, Jan Majerczak, 
Józef Strągą, Zdzisław Gerwazik, 
Leszek Lochyński, Tadeusz 
Kołcz, Zdzisław Mackiewicz, Jó­
zef Haft, Edmund Rejek. An­
drzej Makrocki, Kazimierz Mielec, 
Bolesław Drogomirecki i Henryk 
Pankau. (zm)
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Inspektor pracy 
gość niecodziennyIM/ ubie§łym roku działał V jeden inspektor pracyZarządu Okręgu ZZ Spół dzielczości Pracy w Poznaniu; dwa etaty inspektorów były nieobsadzone. Tyle samo ta­kich etatów przez pół roku by­ło wolnych w ZO ZZ Pracow ników Gospodarki Komunal­nej i Przemysłu Terenowego. W związku łącznościowców inspektor pracy ze względu na chorobę prawie przez rok nie działał. Długie i częste prze­rwy cechowały również pracę schorowanego i będącego w po deszłym wieku inspektora ZO Pracowników Przemysłu Włó­kienniczego, Odzieżowego i Skórzanego...Fakty tego rodzaju można by tolerować, gdyby inspekcja pracy była aparatem rozbudo wanym, a poziom bhp nie bu­dził większych zastrzeżeń. Rze czywistość jest jednak inna. W ub. roku zanotowano w Wielkopolsce prawie 14 000 wy padków przy pracy, w tym 102 śmiertelne (w roku 1968 od­powiednio: 13 601 i 80)Fraca na rusztowaniach bez pasów bezpieczeństwa oraz lin i siatek (jakże często każdy z nas obserwuje takie sytua­cje fte placach budów7), brak szalunku w wykopach, prze­wożenie pracowników przy­czepami wypełnionymi mate­riałami sypkimi, brak kontroli urządzeń pod napięciem, zła organizacja pracy — oto nie­które przyczyny wypadków śmiertelnych w budownictwie, transporcie, rolnictwie i kolej nictwie.Jak widać, w grę wchodzą błędy kardynalne z punktu widzenia zasad bhp. Są to błę­dy niejednokrotnie latami tole rowane przez brygadzistów7 i majstrów, zresztą czasami rów nież przez wyższych funkcjo­nariuszy administracji prze­mysłowej.Trudno na przykład uwie­rzyć, że w okresie realizacji zakładowych programów po­prawy warunków pracy i wa­runków socjalno-bytowych, a więc planów, które powinny dotyczyć likwidacji najpoważ­niejszych zagrożeń, w jednym z chodzieskich przedsiębiorstw dopiero w wyniku kilku naka zów inspektora przystąpiono do instalacji urządzeń zmniej szających zapylenie grożące py licą krzemową. Podobnie dzia ło się w leśnictwie: dopiero na kazy inspektora pow7odow7ały, że pracowników narażonych na wibrację, wyposażano w rę kawice amortyzacyjne. Często bywa jednak inaczej. W ub. roku na 18 493 zarządzenia na kazowe, aż 6849 nie zostało zrealizowanych przez zakłady pracy. Niewielką pociechę sta nowi fakt, że jeszcze gorzej by ło w roku 1968, kiedy to na 19153 zarządzenia nie wyko­nano 8290.Można więc mówić o oporno ści kierownictw niektórych za kładów. Utrudnia to rozszerza nie zasięgu działania inspekcji.Kilkakrotne interwencje w ce lu doprowadzenia do realizacji nakazu pochłaniają przecież czas, który można by przezna­czyć np. na wizytację innych jednostek. Ma to z pewnością jakiś związek z faktem, że w niektórych zakładach inspek­tor bywa bardzo rzadko. Oczy

Kopiec 
ku czci Kopernika?Wśród różnych inicjatyw, związanych z uczczeniem przypadającej w 1973 r. rocz­nicy urodzin Mikołaja Koper­nika, interesująco zapowiada się zamiar olsztyńskiego towa rzystwa społeczno-kulturalnego „Pojezierze”. Zamierza ono mianowicie patronować idei usypania kopca uświetniają­cego pamięć wielkiego astro­noma polskiego. . .Nieznane jest jeszcze miej­sce, w którym kopiec ten był by usypany. Na razie ustalo­no, że ma to być jeden z czynów młodzieży Warmii i Mazur, która poza tym żarnie rza zorganizować „Biegi Ko- pernikańskie” i wiele innych imprez. „Pojezierze” jest tak­że inicjatorem ożywienia współpracy dwóch regionów, związanych z życiem astrono­ma z Fromborka, a mianowi­cie województw olsztyńskiego i bydgoskiego. (PAP)

lat temu, 8 maja 1945 roku, hitlerowskie Niem cy podpisały kapitula­cję, wojska koalicji antyhitle­rowskiej, odniosły militarne zwycięstwo nad faszystowskim systemem w Niemczech. Ów dzień bezwarunkowej kapituła cji, do której Trzecia Rzesza została zmuszona przede wszy­stkim przez Armię Radziecką, jest jednocześnie dniem zwy­cięstwa „innych Niemiec”, któ re oblekły trwały kształt w Niemieckiej Republice Demo­kratycznej, pierwszym pań­stwie robotniczo-chłopskim w historii Niemiec.
wiście, podstawową przyczyną takiego stanu rzeczy jest ma­ła liczba inspektorów7 pracy.Tylko nieliczni inspektorzy, którzy mają pod swoją opieką po 20 lub 30 przedsiębiorstw, mogą wizytować każde z nich przynajmniej raz w roku. Większość funkcjonariuszy in spekcji pracy spraw7uje nad­zór nad tyloma zakładami, że może w nich bywać nie częś­ciej niż raz na 2, 3 lub 4 la­ta. W rolnictwie i gospodarce komunalnej (w której dwa eta ty inspektorskie długo nie by ły obsadzone), jednemu in­spektorowi powierza się na- w7et po kilka tysięcy jedno­stek (rekordowa liczba: 7 653), co oznacza, że w wielu z nich przedstawiciel inspekcji w o- góle się nie zjawia.Nie piszemy o tym, by po­stulować zwiększenie liczby inspektorów7 pracy, chociaż w odniesieniu do niektórych branż wniosek taki byłby u- zasadniony. Chodzi o to, że | również tak nieliczna, jak o- becnie inspekcja pracy — mo głąby działać znacznie opera­ty wniej, gdyby była wspoma­gana przez swoich sojuszni­ków7. W teorii jest ich wielu, w praktyce — raczej mało. Zawodzi przede wszystkim spo łeczna inspekcja pracy (SIP).W ubiegłej kadencji w Wiel kopolsce społeczni inspekto­rzy pracy wydali 43 805 zale­ceń oraz zgłosili 88 357 uwag. Liczby te imponują jeśli się nie wie, że kadencja trwała trzy lata, a społecznych in­spektorów było 12.000. Ozna­cza to, że jeden statystyczny przedstawiciel tejże inspekcji rocznie wydawał zaledwie jed no zalecenie.Czy w grę wchodzi niedo­statek uprawnień? Nie. Zakła dowi, społeczni inspektorzy mogą np. w uzgodnieniu z ra dą zakładową wydaw7ać zale­cenia dla kierowmictwa, zobo wiązujące do usunięcia uchy­bień. Od takiego zalecenia kie równikowi przedsiębiorstwa przysługuje prawo odwołania się do zawodowego inspekto­ra pracy lub zarządu okręgu, branżowego związku zawodo­wego. Niewykonanie prawo­mocnego zalecenia podlega ka rze grzywny od 100 do 4500 zł lub pozbawienia wolności do 3 miesięcy.Dodatkowy atut to fakt, że inspektor społeczny — w prze ciwieństwie do zawodowego — stale przebywa w swoim zakładzie i wie na czym pole­ga jego specyfika.Jeśli od lat atuty te nie są wykorzystywane, w rezultacie czego społeczna inspekcja pra cy nie staje na wysokości za­dania, to można przyjąć, że działalność jej paraliżuje „obo wiązująca” w niejednym za­kładzie zasada bezkonflikto- wości na linii: rada zakłado­wa — dyrekcja.

MICHAŁ ŁUCZAK

W ow7ych majowych dniach 1945 roku naród niemiecki o- trzymał wielką szansę wyciąg­nięcia wniosków ze swej hi­storii ; ostatecznego złikwidowa nia imperializmu i militaryz- mu i zbudowania nowych, po­kojowych i demokratycznych Niemiec. Szansa ta została z całą konsekwencją wykorzysta na tylko w jednej części Nie­miec: ówczesnej radzieckiej strefie okupacyjnej, a dzisiej­szej Niemieckiej Republice De mokratycznej.Było to możliwe, ponieważ Komunistyczna Partia Niemiec natychmiast po jej zalegalizo­waniu podała rękę wszystkim siłom antyfaszystowskim, pro­ponując. im sojusz dla odbudo­wy i demokratycznego rozwoju państwa. Komuniści realizowa li w ten sposób uchwały swych konferencji partyjnych z 1935 r. (w Brukseli) i z 1939 r. (w Bernie). Pierwsze praktyczne kroki w kierunku realizacji tych uchwał podjęte zostały je szcze w okresie wojny — prze de wszystkim przez założenie Komitetu Narodowego „Wolne Niemcy”.
Z inicjatywy Komunistycznej 

Partii Niemiec przedstawiciele za

W czasie obchodów 20-lecia NRD, nawet komentatorzy wielkich gazet, telewizji i radia z krajów kapitalistycznych musieli w swych wy powiedziach zwrócić uwagę na wiel­kie osiągnięcia pierwszego socjalistycz nego państwa niemieckiego, musieli uznać sukcesy tego nowoczesnego i szybko rosnącego w potęgę gospodar­czą kraju. Często, a raczej przeważnie, widziano w nich tylko dzieło pilnych i zdolnych robotników, chłopów, inży­nierów i naukowców. A jednak zosta­ły one dokonane pod kierownictwem partii klasy robotniczej. Tutaj tkwi też główne źródło sukcesów, obojętnie czy komentatorzy Zachodu będą to chcieli zauważyć, czy też nie.Jak wygląda w NRD kierownicza rola SED? Na czym się ona opiera i jak przejawia?Gdy w maju 1945 roku rozgromiony imperializm niemiecki musiał przez usta swych najwyższych dowódców wojskowych złożyć wobec całego świa­ta w Berlinie-Karlshorst oświadcze­nie o bankructwie swojej polityki roz­bojów i rabunku, istniała w Niem­czech tylko jedna siła, która wstępo­wała na widownię polityczną z kon­cepcją rozwoju na przyszłość. Siłą tą była Komunistyczna Partia Niemiec (KPD). która konsekwentnie walczyła przeciwko faszyzmowi hitlerowskiemu, i która była też spośród wszystkich sił w Niemczech przez faszystów Hitlera najokrutniej prześladowaną. 35 000 jej członków zostało zamordowanych przez nazistów.

W związku z 25 rocznicą zwycięstwa nad hitlerowską Trzecią Rzeszą, do którego 
tak wielki wkład wniósł nasz naród, a którego jednym z rezultatów stało się pow­
stanie i rozwój na terytorium Niemiec wyzwolonych od faszyzmu przez Armię Ra­
dziecką i Ludowe Wojsko Polskie, pierwszego w dziejach niemieckiego państwa ro­
botników i chłopów, gościmy na naszych łamach Agencję Prasową NRD

PANORAMA DDR
przedstawiając dwa nadesłane przez nią artykuły.

W NRD zrealizowano
Układy Poczdamskie

legalizowanych po 9 maja partii, a 
mianowicie Komunistycznej Partii 
Niemiec, Socjalistycznej Partii Nie 
mieć, Unii Chrześcijańsko-Demo 
kratycznej i Liberalno-Demokra 
tycznej Partii Niemiec, spotkali 
się już 14 lipca 1945 roku na współ 
nej naradzie. W przeświadczeniu, 
że zasięg i złożoność zadań, które 
należało rozwiązać, wymagają jed 
ności działania wszystkich sil anty 
faszystowsko-demokratycznych, po 
stanowili oni utworzyć blok par­
tii, uznając przy tym swą wzajem 
ną niezależność. W ten sposób pow 
stał blok demokratyczny, do któ­
rego przyłączyły się później: De­
mokratyczna Partia Chłopska Nie 
mieć i Narodowo-Demokratyczna 
Partia Niemiec, Związek Wolnych 
Niemieckich Związków Zawodo­
wych, Związek Wolnej Młodzieży 
Niemieckiej i Demokratyczny 
Związek Kobiet Niemieckich. Jed­
nolity front wszystkich partii, któ 
re niezależnie od swego układu i 
tradycji opowiadały się za wspól­
nym działaniem pod kierownic­
twem ruchu robotniczego, połączo 
nego następnie w szeregach Socja 
listycznej Niemieckiej Partii Jed­
ności (SED), był rzeczą niespotyka 
ną dotychczas w historii Niemiec.

Słoiiea duzts
i

Zniszczony z winy faszyzmu niemieckiego Berlin, został wy­
siłkiem mas pracujących odbudowany jako stolica NRD.

Fot. — Zentralbild

W podziemiu komunistycznym i na emigracji dojrzały także plany poli­tyki na okres po klęsce hitlerowskiego faszyzmu. Opierały się one na nau­kach płynących z poprzednich dzie­sięcioleci historii niemieckiej. Były też nakierowane na .,odrobienie zaleg­łości” odnośnie przeobrażeń demokra­tycznych jeszcze z okresu burżuazyj- nej rewolucji 1848 roku w Niemczech. Ale zarazem Komunistyczna Partia Niemiec realizowała te wszystkie

być realizowany tylko dlatego, że kla­sa robtnicza była zjednoczona. Była ona też w latach pięćdziesiątych siłą napędową i podstawą wszystkich suk­cesów w dziedzinie budownictwa de­mokratycznego, szczególnie formowa­nia władzy państwowej i własności społecznej. Przejście do budowania zrębów socjalizmu stworzyło także wa runki dla długoterminowego planowa­nia we wszystkich dziedzinach życia społecznego.
Dlaczego możliwe były 

osiągnięcia...

przedsięwzięcia, mając na uwadze przyszłość. Było oczywiste, że histo­ria narzuci również w Niemczech problem zbudowania socjalistyczne­go porządku społecznego.W 1952 roku, na II konferencji SED — partii, która powstała na obszarze dzisiejszej NRD z połączenia KPD i SPD — rzucono hasło planowego two­rzenia podstaw socjalizmu. W nie­zwykle skomplikowanych warunkach ówczesnej NRD. posiadającej w owych latach otwartą granicę z Niemiecką Republiką Federalną, proces ten mógł

Poczynając od 13 sierpnia 1961 roku, gdy dzięki zabezpieczeniu granic NRD wyłączono wszystkie przeszkody, które hamowały i ograniczały wszech­stronne i pełne działanie socjalistycz­nych sił produkcyjnych, uwagę całego świata zwróciło przyspieszone tempo rozwoju socjalistycznych sił produk­cyjnych NRD. Tego wszystkiego nie można by jednak osiągnąć bez istnie­nia socjalistycznej społeczności ludz­kiej. której politycznym wyrazem jest Narodowy Front Demokratyczny Nie­miec. Ten kierowany przez partię kla­

Gdy partie tego bloku wystą piły wspólnie na swym pierw­szym wiecu w dniu 12 sierpnia 1945 roku, proklamując jedno­myślnie swój antyfaszystowski program, stało się oczywiste, że nastąpił zwrot w polityce nie­mieckiej. Tutaj na wschodzie Niemiec siły lewicy i demokra cji były w tej szczęśliwej sy­tuacji, że jedno z mocarstw o- kupacyjnych udzielało im sta­le poparcia i pomocy. I w tym tkwią też korzenie przyjaźni niemiecko-radzieckiej i jej trwałe znaczenie dla przyszło­ści Niemiec.Blok partii antyfaszystow- sko-demokratycznych urzeczy­wistnił ideę frontu ludowego w Niemczech. Zapoczątkowało to wielki ruch demokratycznej odnowy Niemiec, który objął partie robotnicze i pozostałe partie, aż do politycznych przedstawicieli mieszczaństwa włącznie. Wspólnymi siłami, dzięki poparciu radzieckiemu, udało się stworzyć przesłanki dla demokratycznego rozwoju, a mianowicie zlikwidować ba­zę imperializmu i militaryzmu.Jeżeli narodowi naszemu mia ła zostać otwarta droga w po­kojową i szczęśliwą przysz­łość, trzeba było pozbawić wła dzy te siły, które na naród nasz i na inne narody ściągnę­ły tak często bezgraniczne nie­szczęścia. Dzięki pomocy ra­dzieckiej wspólnym wysiłkiem sił demokratycznych na teryto rium NRD wykonaliśmy to zo­bowiązanie wobec naszego na­rodu: wygnaliśmy militarystów i junkrów, wywłaszczyliśmy właścicieli wielkich koncer­nów i zbrodniarzy wojennych. Społeczne i polityczne siły reak cji pozbawione zostały władzy. Całe nasze życie społeczne otrzymało w ten sposób cechy pokojow7e i demokratyczne. Jest to historyczne osiągnięcie, którego nikt już nigdy nie bę­dzie mógł zlikwidować.Jednolita postawa partii i or ganizacji masowych, zjednoczo nych w bloku, była gw7arancją zwycięskiej kontynuacji tej no w7ej drogi i zapewniała odbu­dowanie państwa demokratycz nego i antyfaszystowskiego. Orientując wszystkie siły postę 

po we na realizację wspólnie ustalonego celu, blok umożli­wił przeprowadzenie tych wiel kich przemian demokratycz­nych i kierował nimi.
Wszystkie podstawowe zagadnie­

nia budowania ustroju antyfaszy- 
stowsko-de mokra tycznego, kształ­
towania i rozwoju Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej, przejścia 
do budowy socjalizmu, walki o 
zwycięstwo socjalizmu oraz o za­
chowanie pokoju — były od 1945 
r. omawiane w bloku demokratycz 
nym oraz w socjalistycznym ruchu 
Frontu Narodowego Niemiec De­
mokratycznych, który powstał póź 
niej. Ta jedność działania wszyst­
kich sił, których państwem jest 
NRD — doprowadziła do tego, że 
przybierała coraz wyraźniejsze 
kształty, rozwijała się, oraz stale 
się umacniała jedność moralno-po 
lityczna. Działalność Rady Państwa, 
Izby Ludowej i Rady Ministrów 
oraz terenowych ciał przedstawi­
cielskich jest najlepszym dowo­
dem żywotności tej zasady współ­
pracy i współodpowiedzialności.W NRD — w przeciwieństwie do NRF — zostało zrealizowa­ne to, czego oczekiwały narody koalicji antyhitlerowskiej, cze­go żądano w podstawowych ustaleniach Uchwał Poczdam­skich (które ponieważ mocar­stwa zachodnie i NRF uniemoż liwiły podpisanie układu poko jowego, stały się ostatecznym prawem międzynarodowym): całkowicie zlikwidowano na­zizm, militaryzm, monopole. Kto w 25 rocznicę wyzwole­nia narodu niemieckiego spod faszyzmu zażąda od nas spra­wozdania, temu możemy odpo wiedzieć: zrobiliśmy swoje, zbu dowaliśmy pierwsze niemiec­kie pokojowe państwo. Wspól­ną, wytężoną pracą osiągnęliś­my, że jest to państwo silne i stabilne. Droga, którą przesz­liśmy, działając wspólnie w in teresie narodowym i demokra­tycznym, jest przykładem, w jaki sposób z korzyścią dla na rodu można przezwyciężyć przeszłość, ukształtować teraź­niejszość i otworzyć drogę w pokojową, szczęśliwą przysz­łość.

„GERALD GOTTING
Przewodniczący 

Izby Ludowej NRD 
i przewodniczący

Unii
Chrzęści jańsko-Demokratycznej

sy robotniczej instrument rozwoju nowych, socjalistycznych form życia, tworzenia nowych stosunków między istniejącymi w NRD klasami i warst­wami społecznymi, dawał możliwości każdemu obywatelowi, niezależnie od jego poglądów, wznieść swój wkład do budowy nowego życia, każdy oby- w7atel mógł też wypełnić swe życie no­wymi treściami.Być może zmiany w świadomości obywateli NRD nie są dla po­wierzchownego obserwatora tak bez­pośrednio widocznym sukcesem partii jak np. budownictwo mieszkań i no­wych śródmieść. A jednak te ideolo­giczne i moralne przeobrażenia nastę­pujące w ślad za wykorzenieniem mi­litaryzmu, szowinizmu, nienawiści ra­sowej — ohydnej spuścizny starego, reakcyjnego społeczeństwa niemiec­kiego. należą do największych osiąg­nięć historycznych partii klasy robot­niczej w NRD. Między innymi wielki szacunek — który zdobyła partia klasy robotniczej w społeczeństwie NRD, za wdzięczą ona tej wielkiej pracy ideo­logicznej. Dlatego można było na VI i VII zjeżdzie partii w 1963 i 1967 roku rozwinąć i wpoić w świadomość spo­łeczeństwa zadania i perspektywy sięgające aż do progu nowego tysiąc­lecia.
WERNER MULLER
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Biologiczny
zegarek

Już w XVIII wieku zbudowany 
został z kwiatów zegar. Nie miał 
on wskazówek, a godziny można 
było odczytać z zachowania się 
kwiatów. Pierwszy kwiat tego ze­
gara budził się o 3 nad ranem, a 
ostatni składał liście do snu w po 
łowię nocy. Wszystkie kolejne go­
dziny wskazywały pozostałe kwia­
ty, które bez względu na pogodę 
„budzą się i zasypiają” zawsze o 
tej samej porze.

Biologiczny zegar był wówczas 
ciekawostką. Dziś jednak zafrapo- 
wał on uczonych całkiem poważ­
nie. Nie tylko bowiem kwiaty ży- 
ją według ściśle określonych prze­
działów czasowych, ale nawet i 
ptaki każdego Toku, o takiej sa­
mej porze tego samego dnia wyru 
szają w swoje dalekie wędrówki.

Uczbny radziecki — prof. Dimitr 
Elkin z odeskiego Uniwersytetu 
przeprowadził doświadczenia, w 
których wyniku przekonał się, że 
muzycy w czasie gry są zdolni wy 
czuwać czas z dokładnością do 1 
tysięcznej sekundy.

Wiadomo więc już, że prawdo­
podobnie cała fauna i flora oraz 
człowiek posiada nadzwyczajną u- 
miejętność mierzenia czasu bez po 
sługiwania się zegarkiem. Nie wia 
domo tylko jeszcze, gdzie ten bio 
logiczny zegarek jest ukryty w ro
ślinach. organizmach 
ptaków, człowieka.

zwierząt,

Problem biologicznego 
poza czysto naukowymi

rytmu — 
docieka-

kaniami — ma duże znaczenie w 
praktyce. Zbadanie tego zagadnie­
nia może mieć poważny wpływ na 
poznanie działalności organizmu 
ludzkiego, określenie czasu pracy 
oraz odpoczynku itp. (PAP)

REDAKtJA ODPOWIADA
HONOROWA ODZNAKA 

POZNANIA

Olgierd K. — Kiedy uchwalono 
nadawanie Honorowej Odznaki m. 
Poznania? Komu się ją przyznaie?

RED. — Odznaka Honorowa Po. 
znania ustanowiona jest jako za­
szczytne wyróżnienie honorowe za 
zasługi położone dla rozwoju mia­
sta Poznania a w szczególności w 
dziedzinach: społecznej, politycz­
nej, gospodarczej. kulturalnej, 
oraz nauki i techniki. Odznakę tę 
nadaje się na podstawie uchwały 
Prezydium Rady Narodowej Po­
znania osobom fizycznym, praw, 
nym i organizacjom po uprzednim 
zaopiniowaniu i uzasadnieniu 
wniosku przez prezydium dzielni­
cowej rady narodowej, organizacie 
polityczna lub związkowa. Uchwa­
ła o ustanowieniu Odznaki Hono. 
rowej opublikowana została w 
Dzienniku Urzędowym Rady Na­
rodowej nr 7. z 7. 11. 1960 r. poz. 
95 i nr 9 z 24. 10. 1963 r„ poz. 104.

(614)

nie z pkt. 15 wymienionych posta­
nowień wyłączeni sa jedynie człon 
kowie związków twórczych (nn. 
plastycy, literaci itp) oraz renci- 
ści., którzy mogą wpłaty dokony­
wać bezpośrednio w oddziałach 
PKO względnie placówkach za­
stępczych.

Jeśli jednak obywatel pracuje w 
zakładzie uspołecznionym, ale nie 
spełnił warunku wpłat przez za­
kład pracy — wymieniona premia 
nie przysługuje. (1080)

PRZENIESIENIE Z JEDNEJ
PLACÓWKI DO DRUGIEJ

PREMIE MIESZKANIOWE

Wojciech N. Konin. — W związ­
ku z artykułem z dnia 8. 4. 1970 r. 
pt. „Książeczka PKO kluczem do 
mieszkania” zapytuję, czy tylko 
przy 4-letnim systematycznym o- 
szczędzaniu w formie potrąceń z 
listy płacy obliczana jest premia

R, K. — Czy zakład pracy ma 
prawo bez zgody pracownika prze­
nieść go z jednej placówki usłu­
gowej do innej, bez uprzedniego 
wspólnego porozumienia?

RED. — Przez przeniesienie pra­
cownika z jednej placówki usługo­
wej do innej — w ramach tego Sa. 
mego zakładu nracy i w tej samej 
miejscowości oraz przy utrzyma­
niu dotychczasowego wynagrodze­
nia — nie zachodzi istotna zmiana 
warunków umowy o pracę. Zmia­
na taka nie wymaga wypowiada­
nia umowy przez zakład pracy, a 
odmowa przyjęcia jej przez pra­
cownika byłaby nieuzasadniona.

(625)
NOCNE HAŁASY

pi e nieś 
RED. Oddział Wojewódzki

PKO w Poznaniu wyjaśnia, że pre­
mia w wysokości zł 50. doliczana 
do każdej wpłaty miesięcznej nie 
niższej niż 100 zł. wnoszonej przez 
okres co najmniej 4 Jat, przysługu­
je tylko wówczas, gdy wpłaty po­
trącane z list płacy były przeka­
zywane na książeczkę mieszkanio­
wa przez zakład pracy na podsta­
wie deklaracji, którą złożył pra­
cownik.

Powyższe zastrzeżenia zawarte 
jest w pkt. 9 postanowień w spra.
wie gromadzenia 
mieszkaniowych 
PKO.

Z wymienionego

wkładów na 
książeczkach

wyżej warunku
(tj. wpłat przez zakład pracy) zgod

A. Ł. — Mieszkam w domu, w 
którym, sąsiad prawdopodobnie 
posiada maszynę o napędzie sil­
nikowym.. Całe noce pracuje ona. 
a my nie możemy spać — taki ha­
łas! Maszyna pracuje od 23 do 5 
rano. Interwencja MO nie odnio­
sła skutku. Co począć?

RED. — Zakłócanie ciszy i spo­
czynku nocnego jest wykroczę, 
niem. Skoro interwencja MO oka­
zała się bezskuteczna, należy spo. 
rządzić wniosek o ukaranie win­
nych przez kolegium karno-admi­
nistracyjne. Należy dokładnie opi­
sać przebieg zajścia, podać datę, 
godzinę, podać świadków, którzy 
zajście to mogą potwierdzić. Ko­
legium po wyjaśnieniu sprawy i 
przesłuchaniu świadków wyda od­
powiednie orzeczenie. (640)

Majowe nowości ekranu
POLSKA

„Album polski”. Reż. Jan Ryb- 
kowski. Akcja filmu toczy się 
współcześnie oraz przed 25 laty — 
w ostatniej fazie wojny i pierw­
szych latach po wyzwoleniu. Obie

jest człowiek podstawiony przez 
Gestapo.

„Winnetou wśród Sępów”. Reż. 
Alfred Vohrer. W koprodukcji z 
kinematografiami NRF, Francji i 
Włoch — nowe przygody bohate-

z najkrwawszych epizodów W

warstwy — współczesna 
ryczna — stapiają się w 
wątkową epopeę, malującą 
osobiste losy bohaterów,

i histo- 
wielo- 
przez 
histo-

rów powieści Karola Maya.

rię wyzwalania, zagospodarowywa 
nia i dzień dzisiejszy polskich 
Ziem Zachodnich. W rolach, głów 
nych: Barbara Brylska, Andrzej 
Seweryn, Jan Machulski i Kazi­
mierz Fabisiak.

Winnetou i Old Surehand rozpra­
wiają się z bandą „Sępów”, która 
zamordowała ich przyjaciela i 
gnębi przybywających w te okoli­
ce pionierów.

historii Dzikiego Zachodu i reali­
zację okrutnego prawa z 1837 r., 
pozwalającego na skalpowanie In 
dian za nagrodą pieniężną. Dziki 
Zachód zaczęły przemierzać ban­
dy białych polujących na skalpy 
Indian. Jest w filmie także wątek 
komediowy, a nawet umiejętnie 
wpleciony problem murzyński.

WĘGRY

Zasadnicza Szkoła Budowlana, 
Dwuletnia Szkoła Mistrzów Budowlanych 
i Technikum Budowlane dla Pracujących im. Ludwika Waryńskiego 

przy Poznańskim Zjednoczeniu Budownictwa 
w Poznaniu, ul. Grunwaldzka 152, tel. 67-20-48

OGŁASZA ZAPISY

WYCIĄG i ZACHOWAĆ!

1.

2

3.

na rok 1970-71
Zasadnicza Szkoła Budowlana:
a) szkolenie 2-letnie w zawodach:

murarz, monter deskowań żelbetowych
(cieśla), monter konstrukcji żelbetowych 
(budownictwo wielkopłytowe), posadzkarz, 
monter wewnętrznych instalacji (kan., 
wod. i c. o.), wiek kandydata od 15—17 lat, 
uczniowie zamiejscowi na szkoleniu dwu­
letnim mają zapewnione bezpłatne miej­
sce w internacie oraz całodzienne odpłat­
ne wyżywienie;

b) szkolenie 3-letnie w zawodach:
mechanik maszyn budowlanych, mechanik 
kierowca pojazdów samochodowych, wiek 
kandydata 15 lat — tylko z terenu miasta 
Poznania.

Nauka w Zasadniczej Szkole Budowlanej 
obejmuje naukę teoretyczną i praktyczną. 
Czas nauki w szkole liczy się jako czas pracy. 
Absolwenci ZSB uprawnieni są do nauki w 
Technikum dla Pracujących.
W czasie nauki w Zasadniczej Szkole Bu­
dowlanej uczniowie otrzymują:
— w I roku — od 150—420 zł miesięcznie,
— w TI roku — od 320—500 zł miesięcznie,
— w III roku —4,40 za godz. (do 800 zł) mieś, 
oraz ubranie i buty robocze. W klasach koń­
cowych uczniowie mogą otrzymać premie do 
25 proc, zarobku miesięcznego. W zawodach 
murarz, cieśla, monter konstr. żelbetowych

„AUTOSZLIF”
Wielobranżowa Spółdzielnia Pracy „USŁUGA” 

Zakład nr 163 — Poznań - Sołacz 
ul. Źródlana nr 32 — tel. 402-70

WYKONUJE USŁUGI DLA LUDNOŚCI:
SZLIFOWANIE CYLINDRÓW 
WAŁÓW KORBOWYCH i. t. d.

—- do wszystkich pojazdów mechanicznych. 
OBSŁUGA: 

fachowa, dokładna i terminowa
SPECJALIZACJA ZAKŁADU: 

silniki „WARSZAWA”.
Wykonujemy za uprzednim zgłoszeniem w ciągu 
8 godzin. K3044

i posadzkarz uczniowie powyżej lat 16
otrzymują stawki maksymalne.

Szkoła Mistrzów Budowlanych — 
szkolenie 2-letnie w specjalnościach budow­
nictwo i instalacje sanitarne.
Warunki przyjęć ia :
a) ukończona Zasadnicza Szkoła Budowlana, 

praktyka i praca w budownictwie,
b) ukończona Szkoła Podstawowa i 5 lat 

pracy w zawodzie budowlanym.

Technikum Budowlane dla Pracujących
3V«-letnie o specjalnościach budownictwo, 
instalacje, budowa maszyn.
Warunki przyjęcia:
— ukończona Zasadnicza Szkoła Zawodowa, 
— zdanie egzaminu wstępnego.
— praktyka i praca budownictwie w

przedsiębiorstwach podległych Minister­
stwu Budownictwa,

— uregulowany stosunek do służby wojsko­
wej.

Absolwenci Technikum mają prawo wstępu 
na wyższe uczelnie.

Informacji udziela sekretariat szkoły dla 
ZSB — codziennie od godz. 8—13, dla TB i Szko­
ły Mistrzów w poniedziałki, środy i piątki od 
godz. 16—19.

K2736

Praca Nauka
Pomoc do dziecka, zaraz 
przyj mę. Lewicka, 27 
Grudnia 21 m. 5 — zgło­
szenia od godz. 17. 25462g
Ogrodnik z całkowitym 
utrzymaniem potrzebny. 
Celler, Luboń 3 (Żabiko-
wo). 26052g
Pomoc domowa na stałe, 
do małżeństwa z dwoj­
giem dzieci, pilnie po­
trzebna. Maria Augusty­
niak, Wrocław, ul. Bzo­
wa 11 m. 6. K3302
Maszynopisania uczę. — 
Marcinkowskiego 26 m. 26 
— II podwórze, I piętro.

24463g

KupnoS Sprzedaż
Wagę osobową automaty­
czną lub uchylną, kupię, 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 25686g.
Sprzedam w bardzo dob­
rym stanie, skrzynię bie­
gów i wał korbowy do 
Wartburga 1000. Telefon 
533-67. 25768g

Sprzedam magnetofon
..Tonette”. Osiedle Pia-
stowskie 2 m. 12, po go­
dzinie 15. 25902g
Używaną karoserię „War 
szawy - Combi” 223 (3- 
drzwiową), sprzedam. Po­
znań, tel. 441-04, od go­
dziny 17. 26026g
Wózki dziecięce najnow­
sze modele — poleca Wy­
twórnia F. Przybylak, Po 
znań, ul. Głogowska 135.

21135g

Samorhodv
Moskwicza 403, sprzedam. 
Tel. 470-38, godz. 15—17.

26175g

„Raj na ziemi”. Reż. Zbigniew 
Kuźmiński. Film sensacyjny roz­
grywający się w pierwszych mie­
siącach powojennych w jednym z 
dolnośląskich miasteczek. Grupa 
saperów rozminowuje fabrykę che­
miczną, dywersanci z Wehrwolfu 
usiłują ją wysadzić w powietrze. 
Dramatyczny pojedynek o to: kto 
szybszy?

„Przed bogiem i ludźmi”. Reż. 
Karoly Makk. Dzieje rodziny grcc 
kich emigrantów politycznych, 
którzy po upadku Demokratyczne­
go Frontu Wyzwolenia Narodowe 
go w Grecji, osiedlili się w Bu­
dapeszcie. Nostalgia, trudności 
asymilacyjne, wierność starym 
obyczajom, upór matki dążącej za 
wszelką cenę do powrotu do oj­
czyzny — prowadzą do tragedii.

„Pojedynek w słońcu”. Reż. King 
Vidor. Barwny western zrealizo­
wany w 1946 r. i będący jednym 
z największych sukcesów pierw­
szych lat powojennych w Amery­
ce. Śmiały dramat erotyczny, do­
tąd uważany za tabu w; konwen­
cji westernowej. Wielki rozmach 
scen widowiskowych, wybitny re­
żyser i plejada świetnych akto­
rów (m. in. Jennifer Jones, 
Lionel Barrymore, Gregory Peck) 
— oto co zadecydowało o sukce­
sie.

WŁOCHY

CZECHOSŁOWACJA

ZJEDNOCZONA
REPUBLIKA ARABSKA

Lokal rzemieślniczo-han- 
dlowy — odstąpię. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 24381g.____________* 
Zamienię mieszkanie trzy 
pokojowe, komfortowe, sa 
modzielne, I ptr., piece 
— na 1,5-pokojowe i jed­
nopokojowe równorzęd­
ne. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 24474g.
Poszukuję pokoju próż­
nego (używalność kuch­
ni), lub kupię wyłączoną 
kawalerkę. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
24503g.______ ______________
Kupię kawalerkę wyłą­
czoną, lub wynajmę na 2 
lata. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 24524g
Panu jednoosobowy po­
kój, wynajmę. Poznań —■ 
Dębiec, ul. Krajewskiego
42. 24534g
Młode, bezdzietne mał­
żeństwo, członkowie spół 
dzielni — poszukuje nie- 
umeblowanego pokoju. — 
Adres wskaże „Prasa” —• 
Grunwaldzka 19 dla 24555g
3-pokojowe (12 — 12 — 18 
m’), mieszkanie spółdziel 
cze, I ptr., słoneczne, te­
lefon — zamienię na wię 
ksze. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla^24567g 
Bezdzietne młode małżeń 
stwo, członkowie spół­
dzielni — poszukuje po­
koju. Opłata pół roku z 
góry. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 24570g

e Nieruchomości
Willa 4-pokojowa, kuch­
nia, łazienka, duży ogród, 
zaraz wolna — 420.000 zł. 
Dom willowy, wolne 3 po 
koję, kuchnia, dom gospo 
darczy, morga ogrodu, 
zadrzewiony, miasto Sro-

,,Nasza zwariowana rodzinka”. 
Reż. Jan Valasek. Komedia li­
ryczna zmarłego niedawno reżyse­
ra, który nie zdążył już ukończyć 
tego filmu. Są to ciekawie podpa­
trzone sceny z życia współczesnej 
praskiej rodziny, którym towarzy 
szy ironiczny komentarz dziecka. 
Ta najmłodsza latorośl obserwuje 
drobne nieporozumienia rodzin­
ne, które w jej wyobraźni urasta 
ją do rozmiarów wielkich proble­
mów.

„Grzech Azizy”. Reż. Bakarat. 
Jest to pierwszy film egipski na 
polskich ekranach. Przez historię 
kobiety, której życie — aż do tra­
gicznego końca — było pasmem 
klęsk i upokorzeń, film kreśli 
obraz egzystencji wsi egipskiej za 
czasów króla Faruka.

ANGLIA

„Dziewczyna z walizką”. Reż. 
Valerio Zurlini. Dramat psycholo­
giczny zrealizowany w koprodukcji 
z kinematografią francuską. Łączy 
realizm tła z subtelną obserwacją 
ulotnych stanów psychologicznych 
dla stworzenia poetyckiego obrazu 
pierwszej młodzieńczej miłości. Bo 
haterzy filmu to Aida, dziewczyna , 
z półświatka, produkt określonej 
sytuacji Włoch okresu „cudu gospo 
darczego” i Lorenzo, prezentujący 
bogactwo i stabilizację życiową 
wielkiej burżuazji,

„Kolonia Łanfieri”.
Schmidt. Zrealizowana 
kinematografią ZSRR 
romantycznej powieści

Reż. Jan 
wespół z 

adaptacja 
przygodo-

wej Aleksandra Grina. Młody czło 
wiek ucieka od cywilizacji i osia 
da na małej wyspie na Pacyfiku, 
gdzie pędzi żywot samotnika znaj 
dującego szczęście w przyrodzie i 
-pracy fizycznej. Ale tylko od cza 
su gdy odkryję szansę zrobienia 
fortuny.

„Bitwa o Anglię”. Reż. Guy Ha­
milton. Barwny, szerokoekranowy 
dramat wojenny — hołd złożony 
lotnikom, którzy w 1940 r. bronili 
nieba angielskiego przed hitle­
rowską Luftwaffe. Pomyślany ja­
ko monument film ogranicza się 
niemal wyłącznie do wydarzeń 
historycznych, markując zaledwie 
charaktery indywidualnych uczes­
tników bitwy i ich konflikty oso­
biste. Film oddaje także cześć
polskim lotnikom, którzy 
niej spośród innych nacji 
czyli w wielkiej bitwie i 
znamienite zwycięstwa.

najlicz- 
uczestni 
odnieśli

„Wiosenne wody”. Reż. Vadar 
Krska. Barwna, szerokoekranowa 
adaptacja znanej powieści Iwana 
Turgieniewa o niespełnionej mi­
łości, zwyciężonej przez fałsz i 
konwenanse.

FRANCJA

-*<jóvewskie igraszki”. Reż. Kareł 
Stekly. Opowieść o burzliwej mło 
dości syna Jana Luksemburskiego, 
późniejszego króla Czech i cesa­
rza rzymskiego Karola IV. Twórcy 
w komediowej formie ukazują edu 
kację królewicza na francuskim 
dworze, pierwgze miłości, małżeń­
stwo z Blanką de Valois oraz 
pierwsze kroki w życiu politycz­
nym i na polu bitew.

„Zycie na opak”. Reż. Alain 
Jessua. Studium psychologiczne 
człowieka, który jedyne wyjście 
w swoim życiu widział w izolacji 
od innych ludzi, w samotności. 
Film sugeruje, że nie mamy do 
czynienia z przypadkiem patolo­
gicznym, lecz że tęsknota bohatera 
jest nieuświadomioną tęsknotą każ 
dego z nas.

,Szczęśliwy Aleksander”. Re/.
Yves Robert. Film 
pochwałą lenistwa, 
jest młody farmer,

jest wielką
Bohaterem 

dla którego

JUGOSŁAWIA

„Most”. Reż. Hajrudin Krvavac. 
Dramat przygodowy opowiadają­
cy o grupje jugosłowiańskich par 
tyzantów otrzymujących rozkaz 
wysadzenia mostu stanowiącego 
jedyną szansę odwrotu uciekają­
cych z Grecji niemieckich dywizji 
pancernych. Wśród partyzantów

rzeczą najważniejszą na świecie 
jest sen. Nie wychodzi z łóżka ca­
łymi tygodniami, w codziennych 
zakupach wyręcza go pies. Pełna 
humoru i ironii opowieść o kli­
nicznym lenistwie — jedno z czo­
łowych miejsc na liście sukce­
sów kasowych 1967 r.

STANY ZJEDNOCZONE

„Łowcy skalpów”. Reż. Sydney 
Pollack. Barwny, szerokoekrano­
wy western przypominający jeden

ODDZIAŁ RUCHOWO-HANDLOWY 
w Poznaniu PKP 

ogłasza zapisy chłopców 
na rok szkolny 1970/71 do klasy I 

Zasadniczej Szkoły Zawodowej 
dla młodocianych 

o specjalności:
„operator techniczny służby ruchu”.

Warunki przyjęcia:
I. ukończone 8 klas szkoły podstawowej
2. stan zdrowia pozwalający na wykonywanie 

zawodu.
W czasie nauki zawodu 
uczniowie otrzymują: 

1. wynagrodzenie:
— w I roku nauki — od 150—260 zł,
— w II roku nauki — 
— w III roku nauki —

od 320—380 zł, 
640 zł:

2. odzież roboczą i sprzęt ochrony osobistej, 
bezpłatne umundurowanie służbowe, legi­
tymację uprawniającą do 80-proc. zniżki 
kolejowej, 12 bezpłatnych biletów, bezpłat­
ny bilet kolejowy na dojazd do szkoły, 
bezpłatną kolejową opiekę lekarską wraz 
z lekami, deputat węglowy począwszy od 
TI roku nauki, urlop zgodnie z obowiązu­
jącymi przepisami.

Wymagane dokumenty:
1. podanie,
2. dokument urodzenia lub dowód osobisty 

do wglądu,
J. życiorys,
4. trzy fotografie.

Zapisy przyjmuje się do dnia 15 czerwca br. 
w Oddziale Ruchowo-Handlowjmi w Poznaniu, 
ulica Chudoby nr 10, I piętro, pokój 119.

Absolwentom szkoły zapewnia się zatrudnienie.
K3029M. S.

JAK NA NIEBIE, TAK I NA ZIEMI

JERZY KORCZAK

— To nic. Będę zaraz. I szybko dodał: „Jeśli można...*’
Terąz przerwa była dłuższa, wydawało mu się, że coś chcia- 

ła odpowiedzieć, czy o coś zapylać, ale urwała w pół słowa.
— Będę za dziesięć minuł — powiedział szybko, wyraźnie 

bojąc się odmowy.
— Czekam! — To zabrzmiało Już całkiem wyraźnie. I było 

rzeczowe i chłodne, Jak to u lekarzy połwierdzających wizytę 
nagłego pacjenta.

I oto pukał teraz do łych drzwi, które przekraczał tylekroć 
zanim poznał Martę, a potem już tylko raz, czy dwa, gdy tyl­
ko pojawiły się pierwsze symptomy tego, co w Języku prawa 
określa się jako „rozkład małżeństwa". Od telefonicznej roz­
mowy minęło przeszło pół godziny, były kłopoty z taksówką, 
dłuższą chwilę czekał też w kolejce po tę butelkę, która mia­
ła przełamać pierwsze lody.

Otworzyła drzwi i zanim zdążyła cokolwiek powiedzieć 
z ukłonem wręczył jej tulipany i winiak w oplecionej koszycz­
kiem butelce, to, co, jak pamiętał, lubiła najbardziej. Próbował
ją leż od razu w samym pro^u objąć I pocałować, ale 
z jakimś nieokreślonym uśmieszkiem zręcznie yię uchyliła I 
całunek zawisł w powietrzu. Speszyło go ło trochę, choć 
dał łeqo po sobie poznać.

— Zdziwiłaś się? — zapytał, gdy zająwszy miejsce w

ona 
po- 
nie

wy- 1
godnym fotelu obrzucił szybkim, lecz uważnym spojrzeniem
najpierw ją, a potem ten tak dobrze znany pokój, z szarym, 
miękkim dywanem i dziesiątkiem rozmaitych drobiazgów, któ­
rych przeznaczenia nigdy nie potrafił odgadnąć. Zmieniło się 
tu trochę, ale bardziej chyba w atmosferze niż w przedmio- 
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Uwaga, właściciele samo­
chodów! Mycie, konser­
wację, drobne naprawy 
— wykonuje fachowo — 
Auto - Service, ul. Dzier­
żyńskiego, na granicy 
miast Poznań - Luboń.

23649g

Sprzedam Mikrusa. Ol­
chowa 6 m. 2 (Dębiec).

24612g

Lokale
Kwaterunkowe 2 pokoje, 
kuchnia, łazienka, piece 
— zamienię na spółdziel­
cze M-3 — Rataje, Wino­
grady. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 25681g

Panienka pracująca, po­
szukuje pc-koju, możliwie 
w śródmieściu. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 24372g.

Zamienię pokój 26 m*, HI 
ptr., centrum —‘ na rnniej 
szy do II ptr. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 24385g.

Mieszkanie M-3 nowe bu­
downictwo — zamienię na 
większe w nowym budów 
nictwie. Oferty ,,Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
24387g.

Pokój z kuchnią w Jele­
niej Górze — zamienię na 
podobne w Poznaniu lub 
okolicy. Oferty „Prasa” 
— Grunwaldzka 19 dla 
24400g.

da 200.000,—. Dom
(dwóch lokatorów), wolne 
zaraz, pokój, kuchnia, Lu 
boń przy Poznaniu 100.000. 
Parcela 1.160 m‘, zabudo­
wa wolnostojąca, ulica 
Głogowska 100.000,— sprze 
da Nowak, Poznań, Wys-
piańskiego 16. 260 08g
Wille w zach-północnej 
części miasta, komunika­
cja miejska, w cenie 
40C.000 zł — kupię. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 24800g.
Sprzedam działkę pod pół 
domu bliźniaczego, 5 mi­
nut od tramwaju. Osie­
dle Plewiska. Oferty „Pra 
sa”, Grunwa’dzka 19 dla 
24089g.__________________
Kupię domek jednorodzin 
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 24323g.
Sprzedam domek jedno­
rodzinny, ogród (peryfe­
rie). Warunek mieszkanie 
małe lub kawalerka. O-
ferty „Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 24336g.
Działkę budowlaną w Po­
znaniu na Winiarach — 
sprzedam. Kmeuł, Byd­
goszcz, Chorwacka B.
____________ 24303g
Sprzedam 5,5 ha ziemi 2 
i 3 klasy, nadającej się 
pod ogrodnictwo w Po­
znaniu. Oferty „Prasa”
— Grunwaldzka 
24386g.

19 dla

Sprzedam willę — Pusz- 
czykówko. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla

24390g. .£

fach, i lego Jednak nie potrafiłby bliżej określić. Czymś no­
wym była tylko na pewno stojącą w kącie biała, oszklona szaf­
ka pełna lekarstw i strzykawek, jedyna oznaka jej zawodu. 
Szafka ta odbiegała zresztą wyraźnie od reszty i może to ona 
właśnie zmieniła nieco tę dawną atmosferę.

— Niczemu się nie dziwię!
To banalne stwierdzenie mówiło, że sili się na obojętność; 

nie bardzo jej to jednak wychodziło. Zdrad?ały ją oczy, czuj­
ne, ruchliwe i jak zawsze pełne wyrazd. Nagle ich spojrzenia 
spotkały się i wtedy poważnie, bez uśmiechu stwierdziła: — 
— Zestarzałeś się, JanuszI

— Naprawdę! — Machinalnie odwrócił twarz w stronę lu­
stra, a ona jakby tylko na to czekała, teraz dopiero parsknęła 
szczerym śmiechem.

— Ech, mężczyźni, mężczyźni. I o nas mówią, źe jesteśmy 
próżne.

— Nabijasz się ze mnie, Beatko! — Wstał i objął ją deli­
katnie; ściągnęła jego ręce, ale gestem serdecznym i prawie 
czułym.

— Ani trochę.
— Więc naprawdę twierdzisz, że ze mnie już piernik?
— Oczywiście! — Wciąż śmiejąc się sięgnęła po kieliszki. 

A co na fen temat mówi twoja żona? Marła, jeśli dobrze pa­
miętam... Było ło dość zręczne choć niezbyt wymyślne. Posta­
nowił Je? ' ' *^nak odczekać ze zwierzeniami. Ale nieoczekiwanie 
sam dźwięk Jej imienia zwarzył mu nastrój. Czy naprawdę 
w sprawach sercowych można wybijać klin, klinem, Jak zapew­
niali go życzliwi? W tej materii nie miał jeszcze doświadcze­
nia; wszystko było przed nim.

— Za co pijemy? — Stanęła łuź obok dotykając Jego policz­
ków tą swoją czarną, krótko przyciętą czuprynką, którą tak lu­
bił. Zmierzwił jej włosy i odpowiedział bez wahania.

— Za ciebie i za mnie.
~ Za każde z osobna?)— spytała trochę prowokująco.
—- Nie. Za nas razem. — Zmrużyła oko z wyraźną ironią. — 

Podrywacz z ciebie, Janusz. Tak nagle. 1 po tylu latach. Nie 
często pamiętałeś o mnie ostatnio. Nie mogłeś się nawet zdo­
być, żeby powiedzieć coś w rodzaju „cześć pieśni".,.
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WAŻNE DLA POSIADACZY
BILETÓW MIESIĘCZNYCH P. K. S.

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo P. K. S. 
Oddział III w Lesznie

W „KOZIOŁKACH” 
masz 7 stopni wygranych 

i nagrody miesięczne.

SZCZĘŚLIWE KUPONY.
K3275

Irlandia 2:1 (2:0)Polska

INFORMUJE;
że przeprowadzona zostanie weryfikacja 
i wymiana zaświadczeń do biletów mie­
sięcznych pracowniczych — dla powiatów:
LESZNO

— od dnia 19. VI. 1970 r., do dnia 22. VI. 
1970 r. w godz. od 10 do 16 w kasie bile­
towej PKS, plac Wiosny Ludów 2.

RAWICZ
— od dnia 2. VI. 1970 r„ do dnia 10. VI. 

1970 r. w godz. od 10 do 16 w kasie bile­
towej PKS Rawicz, Rynek 14.

KOŚCIAN
— od dnia 24. VI. 1970 r. do dnia 30. VI. 

1970 r. w godz. od 10 do 16 w Zajezdni 
PKS w' Kościanie, ul. Sierakowskiego 9. 

GOSTYŃ
- od dnia 12. VI. 1970 r., do dnia 20. VI. 

1970 r. w godz. od 10 do 16 w placówce 
PKS w Gostyniu, ul. Przy Dworcu.

Dla osób, które nie wymienią zaświadczeń do 
biletów miesięcznych z przyczyn od siebie nie­
zależnych, dodatkowa wymiana odbędzie się w 
kasie biletowej PKS w Lesznie, plac Wiosny 
Ludów 2, w dniach od 28. VIII. 1970 r., do dnia 
5. IX. 1970 r. w godzinach od 10 do 16.

Podstawą do uzyskania uprawnień do naby­
cia biletu miesięcznego na lata 1970/71 jest:

— przedłożenie zaświadczenia z lat 1970/71 
oraz zamówienia na bilet miesięczny 
(wzór H-15) poświadczonego przez zakład 
pracy, zaświadczenia z miejsca zamiesz­
kania lub odpowiednia adnotacja w do­
wodzie osobistym, a osoby pracujące w 
zakładach nieuspołecznionych legityma­
cje ubezpieczeniowe;

— młodzież szkolna obowiązana Jest przed-

Miejskie Przedsiębiorstwo 
Energetyki Cieplnej w Poznaniu 
ulica Krauthofera nr 10,

ODSTĄPI NIEODPŁATNIE
KAŻDĄ ILOSC ŻUŻLA z KOTŁOWNI 
położonych na terenie m. Poznania

Odbioru należy dokonać własnym transportem.
Szczegółowych informacji udzielą Rejony 

MPEC w Poznaniu,
♦ ul. Międzychodzka 8 — tel. 672-597

Niedokładny celownik naszego ataku
Ponad 50 tysięcy widzów oglądało wczoraj na stadionie 

22 Lipca w Poznaniu międzypaństwowe spotkanie piłkarskie
ska Irlandia zakończone rwy cięstwem naszego zespołu 2:1

im. 
Pol- 
(2:0).

łożyć, poza zaświadczeniem miejsca
zamieszkania ważną legitymację szkolną, 
a w przypadku pobierania nauki zawo­
du w zakładach nieuspołecznionych, le­
gitymacje z Cechu Rzemiosł Różnych.

Wymiana zaświadczeń do biletów miesięcz . 
nych dla młodzieży szkolnej, odbędzie się w ter­
minie od dnia 28 sierpnia do 5 września 1970 r. 
w godz. od 10 do 16 w miejscowościach jak 
wyżej.

Dla informacji podajemy, że zaświadczenia 
do biletów miesięcznych z miejscowości, w któ­
rych istnieją połączenia kolejowe wymieniane 
n'e będą.

Termin sprzedaży biletów miesięcznych nie 
ulega zmianie. Na podstawie uzyskanych za­
świadczeń sprzedaż biletów na kursy obsługiwa­
ne przez Oddział III — prowadzą następujące 
punkty sprzedaży:

— PBP „Orbis” Leszno,
UPT

Kasa

Kościan, 
Gostyń, 
PKS Rawicz.

K3060

Przetargi
Rolnicza Spółdzielnia Produkcyjna TI w Krzyżan- 
kach, poczta Skoraszewice, pow. Gostyń — ogłasza 
PRZETARG na budowę SZOPY na narzędzia rolni­
cze i GARAŻE w zakresie- robót:

— murarskich,
— dekarsko - blacharskich,
— instalacji elektrycznej, 
— stolarskich.

Materiały budowlane: inwestora oraz wykonawcy. 
Dokumentacja do wglądu w biurze spółdzielczym 
Termin zakończenia robót 30 października 1970 r. 
Przetarg odbędzie się w biurze spółdzielczym, w 

terminie 7 dni od daty ukazania się ogłoszenia.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa: 

państwowe, spółdzielcze, prywatne.
Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta.

K3137

(B Zqnbv Różne
W dniu 5 maja na Osiedlu 
Grunwald, w godzinach 
wieczornych, zaginął 6- 
miesięczny piesek pekiń­
czyk. maści brązowej z 
rozjaśnioną sierścią na 
piersi i podbrzuszu. Pie­
sek ten był przyjacielem 
dwojga małych dzieci, 
dlatego uprasza się zna-
lazcę 
tak

o zwrot dzieciom
bardzo

przyjaciela.
m. 5.

ulubionego
Rycerska 33 

K3269
Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, welony, na 
krycia do chrztu, ubra­
nia. Długa 9. 24307g
Naprawiam: elektryczne 
silniki, zmechanizowany 
sprzęt domowy, maszyn­
ki dc golenia, różne typy 
z wymianą noży. Poznań, 
Winogrady 31, tel. 536-67. 

24371g
Czyszczenie,
pierza na

dezynfek-.ja 
poczekaniu.

Poznań, Małeckiego 34.
260186

Gręplowanie wełny, wa­
ty, szarpanie szmat — na 
kołdry. Poznań, Piękna 
47, naprzeciw Ogrodu Bo
tanicznego. 25777g

Naprawa parasoli. Ryba-
ki ». 22901g
Oddam pomieszczenia na 
garaż i cichy przemysł. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 24506g.
Tańców uczę. Poznań — 
Mickiewicza 27 m. 7a.

_____________ 22133g

• Matrymonialne
Kawaler, lat 27, samo­
dzielny rzemieślnik, bez 
nałogów, inwalida na no­
gę, pozna pannę lub Wdo 
wę z mieszkaniem w Po 
znaniu. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
walózka 19 dla 25050g.
Wdowiec w starszym wie 
ku. bezdzietny, z miesz­
kaniem, pozna uczciwą 
starszą panią. Cel matry­
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
?4335g.____________
Panna lat 31, inteligentna, 
miła, przystojna, pozna 
pana do lat 40, kawalera 
lub wdowca (z Jednym 
dzieckiem), przystojnego, 
na stanowisku, z wyk­
ształceniem wyższym. — 
Cel matrymonialny. Ofer 
tv „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 24476g.

Dnia 5 maja 1970 r. po długiej i ciężkiej cho­
robie. opatrzona Sakramentami św., odeszła od 
nas na zawsze przeżywszy lat 81. nasza ukocha­
na matka, babcia, prababcia, śp.

MARIA PAŁKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 8 bm. 

o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.
W głębokim smutku pogrążeni

córki, synowie, synowe, wnuki i prawnuki 
26128g

Dnia 6 maja 1970 r. zakończył swój pracowity 
żywot, opatrzony Sakramentami św., mój dro­
gi mąż, nasz ukochany ojciec, teść 1 dziadek, 
przeżywszy lat 60, śp.

WACŁAW KSIĄZYK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 8 bm. 

o godz, 10.30 z kaplicy cmentarnej na Gorczyme.
W głębokim smutku pogrążeni

żona, córka, syn, synowa, zięć i wnukowie
Poznań. Sowińskiego 17 m. 5. J6134g

♦ ul. Kosińskiego 30
♦ ul. Rybaki 18a
♦ ul. Szpitalna 17a

tel. 
tel. 
tel.

318-35
555-01
475-75

K3012

Pracownicy poszukiwani
Poznańskie Przedsiębiorstwo Transportowe Handlu
w Poznaniu, ul. K. Wielkiego 1 — 

— KIEROWNIKA DZ. UMÓW 
— wymagane wykształcenie 
miczne lub prawnicze + 7 
średnie + 9 lat praktyki;

zatrudni:
i WSPÓŁPRACY 

wyższe ekono-

Oba zespoły wystąpiły w nastę­
pujących zestawieniach:

POLSKA: Kostka, Latocha,
Oślizło (Winkler). Anczok. Strzał 
kowski. Cmikiewicz (Olek), Kozer 
ski. Szołtysik. Lubańskl. Bula, Ja- 
rosik.

IRLANDIA: Kelly, Kinnear. Car 
roi, Hand, Mulligan, Byrne, Con 
way (Treacy). Dunphy (Brennan), 
Givens. Giles, Conroy.

Spotkanie prowadziła trójka sę 
dziów radzieckich: Tolczyński, Łii 
kanow. Chiarms.

Bramki dla Polski zdobyli: Ko- 
zerski w 9 min., Jarosik w 25 min., 
dla Irlandii — GivCns w 55 min.

Dotychczasowy, korzystny bi­
lans naszych spotkań piłkar­
skich z reprezentacja Irlandii uległ

nicy umiejętności. W zespole ir­
landzkim grało kilku świetnych 
piłkarzy. Nie mieli oni jednak 
wspólnego języka. Stanowili zle. 
nek indywidualistów, którym po­
trzebne było zgranie. W sumie 
spotkanie mogło się podobać cho­
ciaż wynik nie zadowala, (b)

lat praktyki lubjwczoraj dalszej poprawie. Wygra, 
jliśmy 2:1 Wynik ten daleko od.

ST. INSPEKTORA KONTROLI i ORGANIZA- I biega jednak od tego co działo 
__  .. wymagane wykszt. wyższe fsię na boisku. Gdyby rezultat 
ekonomiczne + 4 lata praktyki lub średnie -spotkania był o cztery bramki ko- • - ■ ■ ........... - nas goście tez
CJI PRACY

ekonomiczne -I- 8
PORTIERÓW;
SPRZĄTACZKI;

lat praktyki; rzystniejszy dlB
mogliby mówić 

! przegranej.
szczęśliwej

Wolsztyńscy kajakarze 
otworzyli sezon

Jedyna w województwie szkol­
na sekcja kajakowa MKS w Wolsz 
tynie zainaugurowała sezon zor­
ganizowaniem mistrzostw powiatu 
wolsztyńskiego. Pierwsze miejsca 
w poszczególnych kategoriach zdo 
byli: dziewczęta Kl 500 m T. No­
wacka. K2 500 m Nowacka, Swi-
tała 2.45,0; chłopcy: Kl 5no m
młodzików Gwóźdź 2.29,0 K2 500 m 
młodzików Gierwielaniec, Gwóźdź 
2.25,0, Kl 500 m juniorów Kaczma 
rek 2.21,3, K2 500 m juniorów J. 
Olechnowski. Tomiak 2.16,0. (kh)

U progu nowego sezonu
lekkoatletycznego
Wywiad z prezesem PZLA — A. Majkowskim

Lekkoatleci wyszli już na boiska — rozpoczął się nowy sezon. 
Pierwsze starty zaskoczyły świetnymi wynikami. Dwa rekordy
Polski, rewelacyjny bieg Mleczko na 10 tys. m. podczas mityngu
Skry, wysoki poziom przełajowych mistrzostw Polski w Sanoku 
— czyżby były to zapowiedzi renesansu polskiej lekkiej atletyki?

— KIEROWCÓW z kat. I, II i III prawa jazdy 
— + praktyka oraz PRACOWNIKÓW do tran­

sportu dla Bazy przy ul. K. Wielkiego 1 
i Bazy przy ul. Wieruszewskiej - Junikowo.

Kierowcy podejmujący pracę ładowacza otrzymują 
■ rakowe wynagrodzenie.
Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Dział

Kadr. K 3050

Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane 
rizyimie do pracy zaraz 'następujących 
ków: 

— MURARZY 
— STOLARZY 
— Ślusarzy 
— BETONIARZY 
— PALACZA C. O. z uprawnieniami

nr 2 — 
pracowni-

na kotły
wysokociśnieniowe

— ROBOTNIKÓW BUDOWLANYCH
— KOBIETY do prac przy szlemowanłu — rów­

nież z terenu.
Praca jest wykonywana w systemie akordowym 

v■'acznie na terenie miasta Poznania. Dla pracow­
ników zamiejscowych przedsiębiorstwo dysponuje 
bezpłatnym zakwaterowaniem w hotelach robotni­
czych. względnie zapewnia zwrot kosztów dojazdów 
do pracy wg obowiązujących przepisów.

Pracownicy otrzymują odzież robocza oraz inne 
świadczenia zgodnie z układem zbiorowym pracy w 
budownictwie.

Zgłoszenia kandydatów przyjmuje: Dział Zatrud 
nienia i Płac poTnoW-' -o Przedsiębiorstwa Budow­
lanego nr 2 POZNAŃ, ul. Strzelecka 2/6. III ptr. 
pokój 301.

Udzielamy również informacji telefonicznie pod 
nr 593-67. K2899

Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 3 w Po­
znaniu — zatrudni zaraz na budowie Osiedla Miesz­
kaniowego „Winogrady”

MONTAŻYSTÓW 
PARKIECIARZY, 
CIEŚLI, 
ŁASTRIKARZY, 
BRUKARZY, 
MASZYNISTÓW 
tywki spalinowe.

konstrukcji wielkopłytowych

z

MASZYNISTÓW z 
III kl. na koparkę

uprawnieniami na lokomo-

uprawnieniami kl. II wzgl 
- spycharkę,

MASZYNISTÓW z uprawnieniami kl. II
spvchacz czołowy typu „Mazur” D56, 

— ROBOTNIKÓW.
Dla chętnych robotników jest możliwość wyucze­

nia w zawodach: montażysty konstrukcji wielkopły
towych, parkieciarza i lastrikarza — przez szkole­
nie przyzakładowe. Kurs 3 - miesięczny i praktyka 
rozpocznie się 15 maja br. na budowie osiedla
nogrady”.

Zarobki w akordzie zryczałtowanym.
Zamiejscowym zapewniamy zakwaterowanie 

płatne i stołówkę — obiady odpłatne.

„Wl-

bez-

PłacZgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia i 
PPB nr 3, I piętro, pokój 102 — Poznań, ul. Strzelec-
ka 2'6. telefon 572-91. wewn. 201.
MHD Art. Spoź. Poznań - Północ 
pracy:

K3174
przyjmie dc

— KIEROWNIKÓW SKLEPÓW branży spożywczej 
— SPRZEDAWCÓW na pół etatu oraz w pełnym 

wymiarze godzin.
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy pra­

cowników handlu.
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr, pok. 403, IV 

piętro, tel. 581-36, wewn. 46, ul. 27 Grudnia 13.
K3139

Zakład Naprawczy Mechanizacji Rolnictwa w Ko­
strzynie Wlkp., ul. Słowackiego 5 — zatrudni zaraz:

— ZASTĘPCĘ GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO
— ELEKTRYKA CIĄGNIKOWO-SAMOCHOD.
Warunki płacy wg obowiązującego układu zbioro­

wego pracy, do omówienia na miejscu w zakładzie. 
W3167

„Społem” WSS we Wrocławiu, Oddział w Górze Sl. 
— zatrudni

DWÓCH PIEKARZY oraz JEDNEGO MASARZA.
Wymagane kwalifikacje zawodowe — dyplom cze­

ladnika lub mistrza.
Pozostałe warunki do omówienia w biurze Oddziału

pl. Chrobrego 4. od godz. 7.30 do 15. W3162

Dnia 5 maja 1970 r. w wieku 50 lat zasnął W 
Bogu, po długich i bardzo ciężkich cierpieniach, 
nasz najdroższy mąż, ojciec i dziadek, śp.

WŁADYSŁAW SCHNEIDER
odznaczony Srebrnym Krzyżem Zasługi

Pogrzeb odbędzie się w piątek dnia 8 bm. 
o godz. 13.05 z kaplicy cmentarnej na Juniko-

Pogrążeni w smutku 
żona, syn, synowa i rodzina

Doznań, ul. Madalińskiego 13 m. 42. 26070g

Dnia 4 maja 1970 r. po długich i ciężkich cier­
pieniach zmarła, nasza nieodżałowana

kol. ZOFIA GRABOWSKA — 
STATKIEWICZ

była primabalerina Opery Poznańskiej

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 7 maja 
br. o godz. 13.40 z kaplicy cmentarza na Juni- 
kowie.

Dyrekcja — POP — Rada Zakładowa i Zespół 
Państwowej Opery im. St. Moniuszki.

K3306

I 90 minut wczorajszego meczu to 
okres nieustannego naporu pol­
skiej jedenastki, inicjatywy, na­
rzucania tempa. Gra toczyła się 
niemal do jednej bramki. O prze­
wadze naszej może m. in. świad­
czyć fakt, że Irlandczycy nie uzy­
skali podczas całego spotkania ani 
jednego rzutu rożnego.

Wysoka przewaga polskiej jede­
nastki nie wynikała jednak z róż-

Na temat zbliżającego się sezo­
nu, planów na rok 1970, zamie-
rżeń 
sem 
skim 
PAP.

na lata następne, z preze-

rozmawiał przedstawiciel

— Dla trenerów i działaczy 
PZLA wiosenne wyniki nie były
zaskoczeniem powiedział na

Hokej na trawie
Pierwsze miejsce 

w Pradze
n

W Pradze zakończył się między 
arodowy turniej w hokeju na

trawie. Nasi zawodnicy zajęli tam 
pierwsze miejsce zwyciężając ko­
lejno (jak już donosiliśmy) Wa­
lię i Czechosłowację po 5:0. W o- 
statnim spotkaniu Polacy pokona­
li repr. Pragi 2:0.

Jak z tego wynika, początek se 
zonu międzynarodowego rozpoczę i

wstępie A. Majkowski. W klubach 
oraz na zgrupowaniach treningo­
wych wszyscy zawodnicy praco­
wali z wielkim zapałem. W wielu 
wypadkach w dwójnasób zwięk­
szona została częstotliwość proce­
su treningowego w szkoleniu sta 
cjonarnym oraz obozowo-konsul- 
tacyjnym. Olbrzymia praca zimo 
wa, jakiej jeszcze nigdy dotych­
czas nie oglądaliśmy, obecnie pro 
centuje.

Rok 1970 będzie bez wątpienia 
lepszy, niż poprzedni. W tegorocz 
nym sezonie szkoleniowcy przewl
dują dwa szczyty formy ko-

li zieloni hokeiści pomyślnie.
by tak dalej. (t)

Totek"
P. P. Totalizator Sportowy

wiadamia, że 
skich z dnia 
4 rozw. z 12 
46.149 Z|; 138

O-

za-
w zakładach piłkar
3 bm. stwierdzono:
traf. — wygr.
rozw. z U traf.

po

wygr. po 1.337 zł; 1344 rozw.
10 traf. — wygr. po 137 zł.

z

W zakładach Toto-Lotka z dnia 
3 bm. stwierdzono: 9 rozw. z 5 
traf. prem. — wygr. po 303.427 zł;
122 rozw. z 5 traf, zwykł.
wygr. po 22.381 zł; 9479 rozw. z 
4 traf. — wygr. do 432 zł; 200.853 
rozw. z 3 traf. — wygr. po 29 zł.

ZSRR — BUŁGARIA 3:3
W ostatnim swoim spotkaniu z 

cyklu przygotowań do piłkarskich 
mistrzostw świata reprezentacja 
Związku Radzieckiego zremisowała 
w Sofii z Bułgarami 3:3 (1:2).

jętna organizacja imprez dla mło 
dzieży.

— Skoro jesteśmy już przy spra 
wach młodzieży, jak wygląda 
obecnie praca z juniorami?

nieć czerwca i początek września. 
W pierwszym okresie przewidzia 
ne są starty w licznych mityn­
gach m. in. Memoriale J. Kuso- 
cińskiego. Sprawdzianem będzie 
spotkanie z Włochami, które zo-
stanie rozegrane pierwszych
dniach lipca. Następnie zawodni­
cy będą mieli okres na regenera 
cję sił. Drugi szczyt powinien 
przypaść w okresie występów na­
szej reprezentacji w Pucharze Eu 
ropy. Będzie to przecież najważ­
niejsza lekkoatletyczna impreza 
roku.

— Przed miesiącem Prezydium 
PZLA odbyło się w Koszalinie.

— PZLA postawił przed sobą 3 
zadania. 1) zabezpieczenie sezonu 
1970, 2) przygotowanie kadry re­
prezentacyjnej na Igrzyska Olim­
pijskie 1972 w Monachium, 3) uma 
sowienie sportu lekkoatletycznego. 
W tym roku mamy pierwsze oficjał 
ne lekkoatletyczne mistrzostwa Eu 
ropy juniorów. Chcemy, aby nasza 
lekkoatletyka reprezentowana tam 
była godnie. Dlatego podwyższy­
liśmy minima 1 na mistrzostwa 
Europy do Paryża pojadą rzeczy­
wiście najlepsi. W ostatnich la- 
tąch nasza lekkoatletyka młodzie 
żowa w konfrontacji międzynaro­
dowej wypadała słabo. Jedną z 
głównych przyczyn kryzysu była 
wadliwa organizacja szkolenia i 
niewłaściwy system imprez. Głów 
ny ciężar opieki szkoleniowej nad 
młodzieżą został przesunięty w 
grupach wiekowych na związki 
okręgowe oraz piony sportowe. 
Rozbudowany został także kalen­
darz imprez. PZLA uważa odci­
nek pracy z młodzieżą za zasadni 
czy, gwarantujący wyjście pol­
skiej lekkoatletyki z dotychcza­
sowego impasu, (ot)

Wiejscy sportowcy 
na starcie

Jak wypadła ta pierwsza 
cja terenu?

— Mamy zamiar jeszcze 
roku odwiedzić Białvstok.

penetra

w tym
Kielce

i Opole. Wizyta w Koszalinie po­
kazała bowiem, że w terenie jest 
wielu entuzjastów sportu lekkoatle 
tycznego, że istnieją realne moż­
liwości zlikwidowania „białych 
plam” na sportowej mapie. By­
liśmy np. w Białogardzie, gdzie w 
miejscowej szkole cała młodzież 
bierze udział w zawodach lekko­
atletycznych. Okazało się, że 
sprawą najważniejszą jest umie-

Rada Zakładowa i Rada Robotnicza przy 
Zakładach Mechanicznych 

Przemysłu Papierniczego w Poznaniu, 
ul. Grunwaldzka nr 182/196 (d. „Remopap”)

ZAWIADAMIA, ŻE 
w dniu 21 kwietnia 1976 roku

DOKONANO WYPŁATY
NAGRÓD INDYWIDUALNYCH

z funduszu zakładowego za rok 1969.
Wszelkie odwołania dotyczące podziału nagród 
indywidualnych z funduszu zakładowego za rok 
1S69 należy składać pisemnie do Rady Zakłado­
wej w terminie do dnia 30 maja br. Po w/w ter­
minie żadne reklamacje uwzględniane nie będą.

K2975

W dniu 5 maja 1970 r. zmarł nagle w wieku 
63 lat

FELICJAN DĄBKOWSKI
prezes Zarządu Powiatowego Towarzystwa
Przyjaciół Dzieci Obornikach, odznaczony
Odznaką „Przyjaciel Dziecka”.

W Zmarłym tracimy długoletniego i ofiarne­
go działacza.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 8 maja 

br. o godz. 16 w Lubaszu, pow. Czarnków.
Zarząd Powiatowy TPD w Obornikach 

f6l69e

fDnia 6 maja 1970 r. zmarł nagle w wieku lat
62. namaszczony Olejami św., mój najdroż­

szy, troskliwy mąż. nasz najukochańszy tatuś, 
teść, dziadziuś, brat, szwagier, dobry wujek, śp.

KAZIMIERZ SELL
mistrz zegarmistrzowski

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 9 bm. 
o godz. 14.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim żalu pogrążeni
żona, córka, zięć, -wnuczka, wychowanek 

i rodzina
Poznań, pl. Młodej Gwardii 9 m. 7. 26161g
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W Kamieńcu pow. Kościan od­
były się zawody piłkarskie i bie
gi przełajowe kilku gromad. W
piłce nożnej na pierwszym miej­
scu uplasowali się chłopcy LZS z 
Parzęczewa przed LZS Ujazd i 
LZS Kamieniec.

Rozegrano również kilka biegów 
przełajowych. W biegu głównym 
mężczyzn na 1500 m zwyciężył 
Józef Herzog z Parzęczewa przed 
Mieczysławem Kozłowskim z 
ZMW Cykowo. W ogólnej punk­
tacji biegów pierwsze miejsce za­
jęli sportowcy szkoły podstawo­
wej z Kamieńca przed ZMW z Cy 
kowa i LZS z Parzęczewa. (x)

Dnia 6 maja 1970 r. zmarł przeżywszy lat 76, 
mój ukochany mąż, nasz najdroższy ojciec, 
teść, dziadek i pradziadek, śp.

FELIKS PAWLICKI
O bolesnej stracie życzliwych Jego pamięci, 

zawiadamiają pogrążeni w nieutulonym smutku 
i głębokiej żałobie

żona, córki, zięć z rodziną
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 9 bm. o godz. 

14 na cmentarzu w Gostyniu.
Gostyń, Powstańców Wielkopolskich 7. 26170g

Dnia 5 maja 1970 r. zakończył swój pracowity 
żywot nasz drogi, nieodżałowanej pamięci ko­
lega, oddany całym sercem młodzieży i szkole 
wychowawca

mgr inż. LUCJAN BIEŃKOWSKI 
długoletni wicedyrektor i nauczyciel IV Liceum 
Ogólnokształcącego w Poznaniu, odznaczony Zło­
tym Krzyżem Zasługi, Honorową Odznaką Mia­
sta Poznania i Odznaką Tysiąclecia.

Drogiego Zmarłego z głębokim żalem żegnają 
Dyrekcja, Grono Nauczycielskie, Młodzież

i Komitet Rodzicielski
IV Liceum Ogólnokształcącego w Poznaniu.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 7 maja o 

godzinie 13 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.
?6077g

W dniu 4 maja 1970 r. odszedł od nas na zaw­
sze, nasz najukochańszy i najtroskliwszy ojciec, 
mąż, teść, dziadek, przeżywszy lat 81, śp.

STANISŁAW PIETZ
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 7 bm. 

o godz. 16.30 w Obornikach.
W smutku pogrążona

2«O48g

j ,W dniu 5 maja 1970 r. zmarł, przeżywszy 
* lat 64, śp.

LUCJAN BIEŃKOWSKI
nauczyciel IV Liceum Ogólnokształcącego.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 7 bm. 
o godz. 13 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.
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Tym razem w Wągrowcu O usługach „od kuchm*MAJ
1

Czwartek

Ludom nra

Słońce: 4.12—19.28

Obornickie Fabryki Mebli
POLSKI 

sie dzieje’

W POZNANIU
— g. 19 „Gwałtu, co

tra”; OPERA
NOWY

Nietoperza’ 
mknięte); 
„Hrabia

' — g. 19 „Elek- 
g. 19 „Zemsta

(przedstawienie
OPERETKA

Łnxemburg”;
8.

za- 
19

MARCI-
NEK — g. 11 „Siała baba mak” i 
g. 19 „Wanda”.

W WOJEWÓDZTWIE 
WĄGROWIEC: „Dcm na Pacy­

fiku”.

GNIEZNO Polonia: „Pierwszy 
dzień wolności”; KOŚCIAN: „Ko­
bieta wąż” i „Wspaniały Red”; 
LESZNO: „Obcy”; NOWY TO­
MYŚL: „Damski gang”; OBORNI­
KI: „Kolekcjoner” i „Nieśmiały 
w akcji”; ŚREM: Przegląd filmów’ 
krótkomctrażowych i „Jak rozpe 
talem II wojnę światową” (cz. II 
i III); ŚRODA: „Swiętv zastawia 
pułapkę”; SZAMOTUŁY: „Brylan
towa ręka’ WĄGROWIEC:

wzbogaciły się o nowy zakład
9 maja w Wągrowcu otwarty będzie nowy zakład Obornic­

kich Fabryk Mebli, którego bu dowa trwała od łipea 1968 r.Według pierwotnych założeń kosztować miał 23 min zł, przy zakładanej zdolności produkcyj nej 41,7 min zł. W rezultacie ustalono, że powiększenie nak­ładów inwestycyjnych do wyso kości 27,4 min zł, pozwoli na podwyższenie planowej zdolnoś ci produkcyjnej do 55 min zł. Ta korzystna relacja między na kładami i efektem produkcyj-
Filmotekę rejonową 
otwarto w Lesznie

Para rąk nie zastąpi maszyny

„Zdobycz” i „Pollyanna”; WRZE 
SNIA: „Jarzębina czerwona”.

W POZNANIU
FOTOPL ASTIKON — g. 12—20 

„W drodze na Krym”.

CZWARTEK PROGRAM
Fala 1322 m i UKF 66,62 MHz (do 
g. 17); 8.05 Publicystyka między­
narodowa; 8.10 Mozaika muzycz­
na; 8.4-1 Bezpieczeństwo na jezdni 
zależy od nas samych; 8.54 „PKO 
informuje”; 9 Dla kl. III—IV: 
„Tajemniczy lokator” — opow.; 
9.20 Polskie piosenki w oprać, in 
strumentalnym gra zespół A. Ma 
zurkiewicza; 9.30 Muzyka opero­
wa; 10.05 „Krajobraz z tarniną” 
— fragm. pow.; 10.25 Polska mu 
zyka ludowa; 10.50 „Lekarz przy

Leszno wzbogaciło się o no­wą placówkę kulturalną. Jest nią otwarta 5 maja filmoteka rejonowa powstała z inicjaty­wy Oddziału Centrali Filmów Oświatowych „Filmos“ w Poz­naniu.

pominą”; 11 Dla kl. ,Nad
brzegami Indyjskiego Oceanu” — 
montaż; 11.25 Konc. Ork. PR i TV 
w Łodzi; 11.50 Poradnia Rodzin­
na; 12.25 Koncert z polonezem; 
12.45 Rolniczy kwadrans; 13 Z ży 
cia ZSRR; 13.20 Gra i śpiewa Zesp. 
Ludowy PR w Warszawie; 13.40 
„Więcej. lepiej, taniej”; 14 'Wier­
sze Światopełka Karpińskiego; 
14.10 Henryk Opieński: Poemat 
symfoniczny „Zygmunt August i
Barbara”; 14.30 estrad
scen operowych naszych sąsia­
dów: 15.05 Godzina dla dziewcząt 
i chłopców; 16.05 Muzyka poważ­
na; 16.30 Popołudnie z młodością; 
18.05 To i owo na bitowo — audy 
cja Studia Rytm; 18.50 Muzyka i 
Aktualności; 19.15 Z księgarskiej 
lady; 19.30 Kwadrans muzyczny 
Karola Stromengera; 19.45 Od rag 
time’u do charlestona — grają 
polskie zespoły jazzowe: 20.25 
Tańczymy o zmroku przy dźwię­
kach orkiestr; 20.47 Kronika spor 
towa: 21 Aud. dokumentalna: 21.30 
„Parnasik”; 22 z cyklu; Wszyst­
kie sonaty fortepianowe L. v. 
Beethovena”; 22.39 Do tańca gra­
ją: Ork. Joe Loss’a, Ray’a Antho 
ny i Zespół Rozrywk. Rozgł. Opól 
skiej; 23.10 Przeglądy i poglądy; 
23,20 10 minut z Ork. Victora Sil- 
vestra; 23.30 Rewia piosenek; 0.10 
Program nocny z Poznania.

Leszczyński „Filmos“, który będzie również świadczył usłu­gi dla powiatów Leszno, Ra­wicz i Gostyń, dysponuje około 500 tytułami filmów oświato­wych krótko i średniometrażo wych, naukowo-dydaktycz­nych, popularno-naukowych, rozrywkowych oraz o tematyce i przemysłowej i bhp. Placówka „Filmosu" mieści się przy ul. Marcinkowskiego 17.Dla zapewnienia możliwie wszechstronnej informacji o filmach począwszy od nowego roku szkolnego 1970/71 filmote ka rejonowa w Lesznie w po­rozumieniu z zainteresowany­mi ośrodkami i instytucjami — przystąpi do organizowania cy klicznych pokazów filmowych, które organizowane będą w pierwszy i trzeci piątek każde go miesiąca w Leszczyńskim Klubie pod Filarami, (r)

nym wynika z faktu, iż całość dodatkowych środków przezna czono na zakup maszyn i urzą dzeń przy niezmienionych na­kładach na roboty budowlane.Pozwoli to na znacznie inten sywniejsze wykorzystanie po­wierzchni produkcyjnej i wpły nie też poważnie na zmniejszę nie jednostkowych kosztów pro dukcji poprzez rozłożenie kosz tów stałych na większą liczbę wyrobów.
Dzięki wysiłkowi wykonawców 

udało się przyspieszyć termin ukoń 
czenia inwestycji o pół roku. W 
ciągu pierwszych 4 miesięcy br. 
ponad lW-osobowa załoga w trud­
nych jeszcze ze wżglęjiów organi­
zacyjnych warunkach, wyproduko 
wała meble wartości prawie 10 
min zł, a w tym miesiącu zakład 
powinien osiągnąć około 2/3 pro­
jektowanej zdolności produkcyj­
nej. Będzie on produkować meble 
skrzyniowe o wysokim standardzie 
przeznaczone na eksport — do Wę 
gier i Czechosłowacji oraz częścio­
wo na rynek krajowy.Opracowany program rozwo ju OFM na lata 1970 — 75 prze widuje dalszy wzrost wartości produkcji wągrowieckiego zak ładu. Jej docelowa wartość wy nosi 83,2 min zł. Wymagać to jednak będzie budowy hali ma gazynowej wyrobów gotowych, co zamierza się zrealizować w roku 1972. O 74 proc, wzros­nąć ma również wydajność pracy, przy zakładanym wzroś cle zatrudnienia o 40 proc.Tak więc Obornickie Fabry­ki Mebli są obecnie bardzo roz

Kawałek parcianego paska, który mistrzowie szydła i dratwy nazywają po prostu pocięglem stał się sym­bolem zacofania w działalności usługowej. I choć nowoczesnachemia oddała w ręce na-

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8. 10,
12.05, 15, 16, 18, 20. 23, 24. 1, 2. 2.55.

PROGRAM II Fala 407 m i
UKF 69,74 MHz; 8.05 Muzyczny ty­
dzień Poznania; 8.35 Nie ma mar. 
ginesu; 9 Muzyka baletowa kom- 
pozytorów rosyjskich; 9.35 Biało-
stocka 
Konc.

kronika kulturalna; 9.50 
rozrywk. z nagrań Ork.

Rózgi, Wrocławskiej; 10.25 Szkoła 
uczuć — „Małgorzata, córka Łaza. 
rza” fragm. pow.; 10.45 Panorama 
słynnych orkiestr „Praska Orkie­
stra Kameralna”; 13 Czas dobrych 
gospodarzy; 13.20 Gra Ork. Smycz­
kowa Radia Brno; 13.40 Dzień dzi­
siejszy — ..Wycieczka do Arkadii” 
opow.: 14.05 Kapela Namysłowskie­
go: 14.25 „Dwa zespoły na pięcioli­
nii”; 14.45 ..Błękitna sztafeta”; 15 
Konc. popołudniowy muz. franc.; 
17.15 Aud, Red. Ekonom.: 17.25 Pio­
senki i melodie estrady; 17.55 
Radioexpress; 18.05 „Gdzieś w gro.
madzie”; 18.20 „Widnokrąg’ wy
darzenia, opinie, refleksje ze świa­
ta nauki; 19.15 Jeżyk rosyjski;
19.31. Magazyn literacki ,,To i owo”;
22.30 Spotkanie z Ork." Lecnona
Cuban Bovs i Zesp. Wokalnego;
22.45 Teatr PR — Studio Wsnółcze. 
sne — „Cygańska romanza” słuch.;
23.25 Księżycowe melodie gra orkie 
stra Tony Evans’a.

WIADOMOŚCI: 5.30.. 6.30, 7.30.
8.35, 9.30. 12.05, 14, 16. 19, 22. 23.50,

PROGRAM HI: UKF 66.62 MHz; 
17.05 Gdzie jest przebój?; 17.30 ..Zie 
mia. która Bóg dał Kainowi” — 
ode. 24 pow.; 17.40 Aktualności poi. 
skiego hig-beatu; 18 Ekspresem 
przez świat; 18.05 „Amelia idzie na 
bal” — groteska: 18.35 Widziałem,
słyszałem...; 19 Sztandar rep.;
19.20 ABC piosenki wrocławskie i; 
19.40 „Sędzia” — słuch.: 20 Grają 
„Sami swoi”; 20.15 Wrocław leży 
nad Wisłą — ren.: 20.35 9 tys. se­
kund z grupa The Temptations: 
20.50 „Zielony jak... śnieg”; 21 Z 
naszej płytoteki; 2.1.20 „Dreptako- 
wie w Chrentiowie” — aud, kaba­
retowa; 21.50 Opera — R. Wagnera 
— „Lohengrin”; 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów — Helena Von- 
drackovaf 22.15 powieść w wyd. 

dźw. — „Saga rodu Forsytów” Joh-
na Galsworthe’go — ode. 1; 
Studio piosenki „Ad libitum”

22.45

Miniatury poetyckie .Oni
23. 
w

Wietnamie”; 23.05 Moja pierwsza 
noc w Wrocławiu — gawęda; 23.20 
Muzyka nocą: 23.50 Na dobranoc.

TELEWIZJA

budowanym przedsiębior-stwem, jednym z największych tego typu w Polsce. Posiadają bowiem w sumie 10 zakładów produkcyjnych w 8 miastach, na terenie 4 powiatów północ­nej części naszego wojewódz­twa. (bor)
Krytycznie o swej działalności

Konferencja szamotulskiej 
organizacji ZMW

W Szamotułach odbyła się IX Konferencja Sprawozdaw­
czo-Wyborcza Związku Młodzieży Wiejskiej, na której do­
konano podsumowania kolejnego etapu działalności ZMW 
w tym powiecie.Organizacja ZMW liczy o- becnie ponad 4 tys. członków działających w ponad 130 ko­łach. Młodzież wiejska brała udział w wielu akcjach spo­łeczno-politycznych na wsi.W dyskusji omawiano spra

KINO DOBRYCH FILMÓW
KOŁO. Staraniem Zarządu Powia 

towego ZMS w Kole przy tamtej­
szych kinach powołano Kino Do­
brych Filmów. (Ig)

CZYN ZWYCIĘSTWA
KOŁO. 16,7 min zł wynosi praca 

w ramach czynu zwycięstwa. Do­
minują prace związane z rolnic­
twem, komunikacją i remontem 
dróg oraz przy porządkowaniu 
urządzeń komunalnych. (Ig)

U NAS — JAK W BANKU
PLESZEW. Oddział Narodowego 

Banku Polskiego w Pleszewie za­
liczany jest do przodujących w 
Wielkopolsce, a równocześnie jest 
on oddziałem szkoleniowym dla 
całego okręgu poznańskiego. Wzo­
rem może być nie tylko stosowa­
na tu polityka kredytowania, kon­
trola finansowa, sposób realizowa­
nia wydatków w zakresie inwesty 
cji, lecz także aktywny udział pra 
cowników Banku w życiu społecz­
no-gospodarczym powiatu. (Iki)

CZWARTEK: 8.15 — Matematy­
ka w szkole: „Zagadnienia uspraw­
nienia procesu nauczania matema 
tyki” — cz. I: 9—9.30 — Dla szkół 
(kl. I. II. TH lic. oraz XI): — Ję­
zyk polski: „Poezja manifestu 
artystycznego”; 10.55—11.35 — Ula 
szkół (kl. VID — Język polski — 
Leon Kruczkowski: „Kordian i
cham”; 11.55—12.25 — Dla szkół 7-
Historia (kl. V); ,.W średniowiecz 
nym mieście”: 14.25—15.30 
technika TV — Fizyka

16.40 — Dziennik; 16.50 — Dla mło 
dych widzów — „Ekran z brat­
kiem” — w programie m. in. film 
z serii „Kapitan Tenkesz”; 17.50 
— Kronika Tygodnia: 18.10 — 
„Nad Odrą i Bałtykiem”; 18.40 — 
„Podróż w krainę symfonii”; 19.20 
— Dobranoc i Dziennik: 20.05 — 
„Nasz wkład w zwycięstwo” z cyk 
lu: „Drogi Zwycięstwa”; 20.55 — 
Teatr Sensacji — Andrzej Zbych: 
„W imieniu prawa” — ode. II pt.: 
„Duch w zamku”: 22.05 — Wszech 
nica TV: „Nasi uczeni” — M. Mię 

/ sowicz; 22.35 — Dziennik; 22.55—
24 — Politechnika TV (powt.).

Poli-
rok:

„Drgania wymuszone 5 rezonans”:

PIĄTEK: 9.55 
niczne (kl. VII): 
rolnictwie”: 10.

o GŁOS WIELKOPOLSKI AB
7 v 1970 Nr 107 (8151)

wy szkolenia, form i metod pracy kulturalno-oświatowej w klubach „Ruch” i „Rolni­ka”; wskazywano na potrzebę otoczenia opieką młodzieży studenckiej przebywającej na praktykach wakacyjnych oraz na konieczność stworzenia no wych kół w PGR i spółdziel­niach produkcyjnych.Przewodniczącą ZP ZMW została Teresa Liberska, na­uczycielka z Ostroroga. (mr)

szych szewców butapren tu­dzież inne substancje klejące era pocięgla trwa nadal. I jej domeną nie są bynajmniej wy­łącznie usługi obuwnicze. Rów nie opornie wkracza technika do pralnictwa, usług budowla­nych czy metalowych. Podczas gdy w sferze produkcji mecha­nizacja i automatyka procesów wytwarzania stanowi często o „być i nie być” zakładu, decy­duje o jego losach i przysz­łości, działalność usługowa opiera się głównie na ręko­dzielnictwie z konieczności. Z konieczności, jako, że ma­szyn dla usług brak.
Potrzeby i rzeczywistośćOd pewnego czasu coraz wię cej pretensji zgłaszają klienci pod adresem pralnictwa białej bielizny. Otrzymują ją niedo- praną, ze śladami smarów tech nicznych, źle wyprasowaną. Przyczyna tkwi przede wszyst­kim w niedostatku niezbęd­nych agregatów. Ich pojemność jest ograniczona, a zapotrzebo­wanie na usługi nieustannie rośnie. W rezultacie pralnie ładują w agregaty ponad mia­rę, zbite wsady bielizny z tru­dem przeciskają się przez wi­rówki, wkręcają w tryby i bru dzą. Natomiast z prasowaniem rzecz wygląda całkiem odmień nie. Są bowiem maszyny kra­jowe, ale nie nadają się do użytku i ustępują miejsca zwy klym żelazkom.

Spółdzielczość pracy, która 
obok resortu gospodarki komunał 
nej jest największym pralniczym 
potentatem, otrzymuje z roku na 
rok coraz mniejsze przydziały nie­
zbędnych maszyn. Dla przykładu: 
w roku ubiegłym złożyła zamówie­
nie na 30 agregatów produkcji kra­
jowej — otrzymała 5. Z zapotrze­
bowanych 100 wirówek o pojem­
ności 15 kg dostała tylko 31. Ze 

stu o pojemności dwukrotnie więk­
szej — ani jednej. Zamiast 60 su­
szarek zrealizowano dostawy 41. 
Nie lepiej było z maszynami z
importu. Spółdzielniom udało 
uzyskać raptem 22 agregaty 
chemicznego czyszczenia choć 
trzebowały pilnie 40. tylko 8 
rówek z 30 oczekiwanych. W

się 
do

po. 
wi-
po.

dobnej sytuacji znalazły się usługi 
szewskie, bowiem jedyny produ­
cent maszyn dla tej branży, byd­
goska spółdzielnia „Tryb” wyko­
nuje rocznie zaledwie kilkadzie­
siąt sztuk poszukiwanych urzą­
dzeń.

Rozwarte nożyceCentralne rozdzielnictwo ma szyn dla usług spoczywające w kompetencjach Komitetu Drób nej Wytwórczości ma zadanie niełatwe. Chętnych jest nie­współmiernie więcej niż prze­znaczonego do podziału sprzę­tu, a ich potrzeby jednakowo

pilne i trudne do zróżnicowa­nia. Na dobrą' sprawę można by te maszyny ze spokojnym sumieniem losować, ale to tak czy inaczej nie uzdrowi sytu­acji. Rozwarcie nożyc między „apetytem” a możliwościami zbliża się do punktu krytycz­nego.Trudno sobie wyobrazić ja­kąkolwiek egzystencję usług metalowych bez najprostszych chociażby obrabiarek. W ze­szłym roku spółdzielczość za­mówiła ich 749, głównie to­karki, prasy i frezarki. Nie otrzymała ani jednej. Zapo­trzebowanie tegoroczne opiewa jące na około 600 sztuk także stoi pod wielkim znakiem za­pytania. Z kupionych za gra­nicą w roku 1969 ponad 1100 maszyn specjalistycznych dla

szynowy nie jest w stanie zaspokoićstkich potrzeb. Nie jeszcze wszy- stać

usług krawieckich i, obuwni-czych tylko około 20 proc, za-siliło sześć sieć usługową, więk- trafiła do zakładów pro-dukcyjnych. Niełatwy rok za­powiada się także dla usług budowlanych spółdzielczości pracy — z puli przydziałowej otrzymały tylko 62 maszyny, a potrzeba ich przynajmniej 700. Przykłady można mnożyć. Naj bardziej jednak niepokoi że niedostatek techniki odczuwa­ją dotkliwie te branże usługo­we, którym z roku na rok przy bywa klientów, które będą mia ły na rynku coraz więcej do powiedzenia. A przecież usłu­gami para się nie tylko spół­dzielczość, świadczy je również przemysł terenowy i rzemiosło, tam brak maszyn też daje się mocno we znaki.

nas też na znaczny wzrost importu, który łączy się z ogromnymi wydatkami de­wizowymi. Na pewno jednak możemy podjąć wysiłek w ce­lu lepszego wykorzystania tego parku maszynowego, który, wy cofywany jest z produkcji. Z dotychczasowej praktyki wy­nika, że wiele maszyn mogło­by po odpowiednim remoncie przeżyć jeszcze dobre kilka lat. Ale tylko nieliczne trafiają do Biura Obrotu Maszynami i Surowcami, gdzie może je na­być uspołeczniony zakład usłu gowy lub rzemieślnik. Maszy­ny wymagające dorobienia nierzadko drobnej części za­miennej bywają przeznaczane na złom albo kończą swój ży­wot na fabrycznych podwór­cach. A przecież stosunkowo niewielkim kosztem można by im przywrócić sprawność i po­stawić do dyspozycji niedoin- westowanej technicznie sfery usług.Trzeba sobie jednak zdawać sprawę, że jest to wyjście po­łowiczne. Że w miarę jak do- skonali się produkcja, większe wymagania stawiać się będzie również wykonawcom usług. Że w miarę trafiania na ry­nek bardziej skomplikowanych i nowocześniejszych wyrobów potrzebne też będą doskonal-, sze technicznie usługi. W na-
W poszukiwaniu wyjścia

szych warunkach czych nie jest to odległa przyszłość, dziej więc sferze
gospodar- wcale tak Tym bar- usług jużOczywiście, jak mówi przy­słowie, z pustego i Salomon nie naleje. Nasz przemysł ma-

dziś musimy poświęcić więcej uwagi i troski.
WIESŁAWA LASKOWSKA

Udany rajd turystyczny ZHP

po Ziemi Śremskiej
Powiatowa Komenda Hufca ZHP w Śremie zorganizowała 

w ubiegłą sobotę i niedzielę z okazji obchodzonych rocznic 
rajd turystyczny po Ziemi Śremskiej.Uczestniczyło w nim ogółem ponad 1500 harcerek i harce­rzy oraz wielu nauczycieli, a je go celem było propagowaniewalorów turystyczno-krajoznawczych Ziemi Śremskiej. Ogółem wyznaczono 6 tras raj du. Wśród uczestników ogłoszo no konkurs rysunkowy o tema tyce antyalkoholowej, w któ­rym brało udział ponad 200 har cerzy, i który przyniósł bogaty plon propagandowy.

20 Października, gdzie odbyła się 
defilada harcerska. Odbierali ją: I 
sekretarz KP PZPR i zarazem prze 
wodniczący Powiatowej Rady Przy 
jaciół Harcerstwa — Marian Dorni 
niczak, I sekretarz KM PZPR —• 
Edmund Pawłowski, przewodniczą
cy Prezydium MRN Bolesław

Wszyscy rajdowcy z towarzysze­
niem orkiestry dętej Towarzystwa 
Muzycznego pod dyr. Mariana Zie 
lińskiego przemaszerowali na plac

Nowak, inspektor szkolny — mgr 
Zbigniew Deszczyński, komendant 
Hufca — Teresa Tomaszewska, pre 
zes ZP ZBoWiD — Stanisław Fa- 
lecki i liczni goście.Po zakończeniu uroczystości w parku odbyło się wręczenie nagród zwycięzcom rajdu i część artystyczna. Nagrody war tości 3 600 zł ufundował Powia to wy Komitet do Walki z Alko holizmem.Impreza ta zgromadziła w majowe niedzielne popołudnie nie tylko uczestników rajdu^ ale setki mieszkańców Śremu.(sf)

Te Środy

ności przypada 
roku. (799)

na koniec tego

St. St. z pow. gnieźnieńskiego. 
— Osoba, która sprzedaje swój 
samochód powinna w przeciągu 
14 dni — na piśmie — zawiadomić 
o tym wydział komunikacji pre­
zydium rady narodowej, w któ­
rym pojazd był zarejestrowany 
oraz podać nazwisko i adres je­
go nabywcy. Od tej chwili wszy­
stkie obowiązki dotyczące pojaz­
du przejdą na nowego właściciela.

(748)
Stadisław W„ Kościan. — Żale 

cenią ONZ mówią, że spisy po­
wszechne ludności powinny być 
przeprowadzane co 10 lat i to w 
latach zakończonych na zero. W 
związku z tym kolejny spis luct-

— Zajęcia tech- 
,,Mechanizacja w

Makbet z Vinohradov” — 
ny film czechosłowacki: 
13.45 — Przysposobienie

• „Lady 
fabular 

12.45— 
obronnp

(kl. II i Hi lic.): „Działanie służ­
by medyczno-sanitarnej Oddziału 
Samoobrony”: 14.25—15.30 — Poli-

technika TV — Rysunek Technice 
ny (I rok): „Zapisy złożonych u- 
kładów” oraz „Racje, zasady i 
reguły wymiarowania”; 16.40 — 
Dziennik; 16.50 — Dla młodych wi
dzów
film z serii 
miu gwiazd”

.Aula — sesja XVI” oraz
.Poły i tajemnica sieci

17.50 — Dzień
- „Zrób to sam”; 
czechosłowacki w

TYP — zapowiedź; 17.55 — Praskie 
wieże — reportaż filmowy; 18.30 
— „Zielone światło dla Kmocha” 
— program rozrywkowy; 18.45 — 
Czechosłowacja z lotu ptaka — re­
portaż filmowy: 19.10 — Przemó­
wienie Ambasadora CSRS w PRL; 
19.20 — Dobranoc i Dziennik; 20 —
„Pół godziny z nami
program 
„Kraj”

rozrywkowy
filmowy
20.30 —

tygodnik polityczno-
społeczny”; 21.15 — „Lady Mak­
bet z Yinohrador” — fab. film
ezechosł. 22
ku Kleina — i 
nik: 22,50—23.55 
(pnwt.).

- Koncert na Zam- 
film; 22.20 — Dzień 

i — Polit^brCka TV

Teatr gnieźnieński uczcił rocz 
nicę leninowską premierą daw 
no nie granej na scenach poi 
skich sztuki Leonida Rachma- 
nowa: „Niespokojna starość" 
w reżyserii dyr. Jana Perza I 
scenografii Barbary Gute- 
kunsf. Na zdjęciu: Józef Chro 
bak (w środku) jako profesor 
Poleżajew i Stanisław Czader 
ski-Worobjew. W głębi Ma­
ria Deskur-Maria Lwowna. (ob]j

Fot. — G. Wyszomirskp

Przed „Akcją; Lato ZMS-70“Organizacja / ZMS w Śro­dzie powołana Powiatowy Sztab Akcji Lato ZMS — 1971, który zająć się ma orga nizowaniem rajdów i obozów. W ramach akcji letniej prze­widuje się rozgrywki piłki noż nej drużyn podwórkowych.organizowanie rajdów szych i motorowych pie- oraz
OTACZAJCIE DZIECI 

NALEŻYTĄ OPIEKĄ, NTF 
POZWALAJCIE. ABY BA. 
WIŁY Sil? ZAPAŁKAMI

dwóch obozów.Zakładowe i środowiskowe sztaby „Akcji Lato” zostaną utworzone w maju w każdym zakładzie pracy, w którym działa organizacja ZMS. (rk)

Młoda matka z Krotoszyna. — 
Żeby przechować mleko w świe­
żości do następnego dnia, należy 
podczas gotowania często je mie­
szać. Po zagotowaniu wstawić do 
zimnej wody i ubijać trzepaczką 
aż do wystygnięcia. Takie mleko 
nie pokryje sie kożuchem i zacho 
wa świeży smak śmietanki. (805)

Henryk z Kostrzyna. — W spra­
wie kursów radzimy zasięgnąć 
informacji w Zakładzie Doskona 
lenia Zawodowego w Warszawie, 
ul. Podwale 13/15. (847)

Jaga z Leszna. — Obywatel obce 
go państwa, który zawiera w Pol 
sce ślub z Polka, musi przedsta­
wić w Urzędzie Stanu Cywilnego 
zaświadczenie o zdolności praw­
nej do zawarcia małżeństwa, wy 
dane przez odpowiednie władze je 
go kraju. (899)

M. B.. Nekla. — Absolwenci Wyż 
szej Szkoły Oficerskiej Wojsk 
Inżynieryjnych im. gen. J. Jasiń 
skiego we Wrocławiu otrzymują 
dyplom inżyniera-sapera lub Inży 
niera komunikacji wojskowe!.

(904)


